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senator, został mianowany 
ambasadorem Francii w 
Rzymie. 
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EWELYN KNAPP 
najmłodsza <wiazda iilme= 
wa, otrzymała swe pierw- 
sze engagement na rok 1933 
do Hollywood, 


WSTRZĄSAJĄCY DRAMAT MIŁOSNY W ŁODZI 


Krawiec strzela do żony swego znajomego, 
a potem odbiera sobie Zycie 


Łódź, 31 grudnia 

(ig) Wczoraj rozegrała się w Łodzi 
krwawa tragedja miłosną, która pocią= 
gnęła za sobą śmierć jednej i ciężkie po- 
ranienie drugiej osoby. 

Tragedja ta jest typową dla stosun- 
ków łódzkich, kiedy wskutek ciężkich 
wariików bytu niemal wszystkie rodzi- 
ny odnajmują jakiś kąt w swem mieszka 
niu sublokatorom, by zyskać w ten spo- 
sób nieco środków na opędzenie wy- 
datków domowych. 

Przy ul. Kaliskiej nr. 10/12 mieszka- 
ła rodzina Wołoszów. Wołoszyn był 
tkaczem, zarabiał w ostatnich latach 
bardzo słabo i dlatego też zdecydowali 
się oni na odnajęcie w swem mieszkaniu 
kata krawcowi, Józefowi Kowalowi. 

Stosunki ułożyły się więc w ten spo 
sób, że Aleksander Wołosz przebywał 
niemal przez cały dzjeń poza domem, 
pracując w fabryce, natomiast Kowal, 
pochylony mad maszyną do szycia spę- 
dzał czas w towarzystwie Wołoszowej, 
krzątającej się koło arstwa, I jak 
zwykle bywa w takich warunkach, 
KOWAL ZAKOCHAŁ SIĘ W WOŁO- 

SZOWEJ. MŁODEJ. PRZYSTOJNEJ 
KOBIECIE. 


Trwało to dość długo, gdy jednak u- 


Czywsze, a Wołoszową nie chciała mu 
być powolna i zwierzyła się ze wszyst- 
kiego mężowi, Wołosz postawił spra- 


wę kategorycziiie — 
KOWAL MUSI WYPROWADZIĆ SIĘ, 


Z ICH MIESZKANIA. 
I Kowal wyjechał do Pabjanic. 


Ale nie mógł zapomnieć Wołoszowej 
i ọd czasu do czasu przyjeżdżał do Ło 
dzi by ją zobaczyć. Wczoraj przybył 


ponownie. WYZNAŁ MŁODEJ KOBIE-: RAZY DO WOŁOSZOWEJ, 
i błagał | SKIEROWAŁ LUFĘ WE WŁASNE 


CIE SWĄ GORACĄ MIŁOŚ 


,wą, zrozpaczony w najwyższym stop- 
| akt, błyskawicznym ruchem wyciągnął 
Irewolwer z kieszeni, STRZELIŁ DWA 
POCZEM 


ją, by porzuciła męża i dom i wyiecha” | SERCE. 


ła wraz-z nim. Gdy spotkał się z odpra- 


Wielkie zbrojenia japonii 


Czyżby śrośba momej wojny na Wschodzie? 


Londyn, 31 grudnia 
Z Szanghaju donoszą, iż Japonia przy- 
gotowuje się gorączkowo do nowej wiel 
kiej akcji wojennej. Pisma japońskie nie 
ukrywają nawet, że cały przemysł ja- 
poński oddał swe usługi na cele zbrojeń 
i dniem i nocą produkuje materiały wy- 
buchowe, ekwipunek dla armii i t. d. 
Ponadto do portów przybywają okrę 
ty z Europy, które wiozą gazy trujące 


i wszelkiego rodzaju broń. Ponadto roz- 
budowywane są porty japońskie. Głów- 
nym celem tych zbrojeń jest postawie- 
nie armii iapońskiej na równi z innymi 
armiami nowoczesnemi. Rząd japoński 
przewiduje praktyczne wyszkolenie w 
mechanicznem prowadzeniu wojny, któ- 
re ma pobierać 100.000 oficerów i żoł- 
nierzy. 


Pogłoski o inflacji w Ameryce 


Kanada może pociągnąć za 


Waszyngton 


Wielkie poruszenie w kołach finanso 


mizgi Kowala stawały się coraz natar- | Wych wywołała możliwość odstąpienia 


Wykrycie spisku w Hiszpanii 


Konfiskata tajnych składów broni i amunicji w Barcelonie 


Madryt, 31 grudnia 


szych oficerów oraz dokładne plany ko- 


Władze hiszpańskie wpadły na trop | szar. Ponadto wykryto olbrzymie zapa- 


sobą Stany Zjednoczone 


Ogólnie uważają, że nowy kongres, 
który zbierze się 4 marca, będzie mit- 
siał uchwalić inilację. 

Jest to teimbardziei możliwe, że po 
odstąpieniu Afryki Południowej od stan” 
dartu złota, póidzie za nią Kanada, co 
pociągnie za sobą inilacię w Stanach 
Ziednoczonych. 


Sianów Zjednoczonych _ od -standartu 
złota. 


Rozległ się trzeci strzał i Kowal 


padł martwy na ziemię. 


Huk strzałów zaalarmował sąsiadów. 
Wezwano natychmiast pogotowie ra. 
tunkowe. Dla Kowala wszełka pomoc 
była spóźniona. Wołoszową natomiast 
przewieziono do szpitala im, Prez. Mo- 
ścickiego. Jak się okazało jedna kula 
przeszyła ją na wylot, druga utkwiła w 
piersiach. 

Dziś rano dokonano operacii, nie 
zdołano jednak usunąć kuli, Stan Woło- 
szowej w dalszym ciągu jest bardzo 
groźny: 

Tragedja ta wywołała wstrząsałące 
wrażenie w kołach mieszkańców tei 
dzielnicy. 


Walka o płace w Danii 

x Kopenhaga, 31 grudnia. 

(t) Związek pracodawców wymówił 
dotychczas obowiązującą umowę, gdyż 
zamierza on od 1 kwietnia obniżyć pła- 
ce robotnicze o 20 procent. Obniżka ta 
ma obiąć około. 200 tysięcy robotników 
zatrudnionych we wszystkich gałęziąch 
przemysłu. 

Związki robotnicze zapowiedznały 
walkę o utrzymanie obecnie obowiązują- 
cych stawek płac. 


wielkiej akcji wywrotowej przygotowa*| sy broni. W Barcelonie skonfiskowano 
nej przez syndykalistów. Na czele spis-| skład zawierający 2.000 spłonek, 1.000 
ku stał znany terorysta hiszpański, Te-| bomb i 50 kg. dynamitu. Materiał ten 
herc. W wyniku przeprowadzonych u|był przygotowany do zamachu rewolu- 
syndykalistów rewizyj wykryto dokła-|cyjego. Na jedenj z dróg pod Walencią 
dny plan przygotowanego zamachu. | zatrzymano auto, w którem również zna 
Przewrót miał się rozpocząć od wybu-|leziono większą ilość prochu i amunicii. 


Artysta postrzelony na scenie 


Podczas pprzecisieawiermóa 
Warszawa, 31 grudnia [skiego przy ul. Dzielnej Nr. 9. Lekarz 
Na pogotowie zgłosił się 28-letni Mie- stwierdził postrzelenie lewego ramienia. 


chu strajku kolejowego, poczem mieli| Czterej pasażerowie auta zdołali zbiec,! czysław Rotstein, artysta teatru żydow- Rana nie jest poważna, Według zeznań 
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Likwidacja strejku w Ozorkowie 


AE EC ŻE $chilosserowsfka Jianufaftura ruszy 3 stycznia 


być wymordowani dowódcy wojskowi 
i oficerowie policii. 

W akcji wywrotowej miało poma- 
zać syndykalistom wojsko. W czasie re- 


Piekarzę domagają się 


zakazu nocnej pracy w soboty 
i dni przedświąteczne 


Łódź, 31 grudnia. 

(it) Jak się dowiadujemy, cech pie- 
karzy w Łodzi wystąpił do władz z pe- 
tycją o wydamię zakazu pracy w piekar- 
niach od godz. 6 po poł. w soboty i dni 
przedświąteczne. Petycja ta motywo- 
wama jest w ten sposób, iż praca nocna 
w soboty i dni przedświąteczne kasuje 
właściwie odpoczynek niedzielny, 

O ile postulaty te zostaną uzwględ- 
nione, nie będziemy mieli w święta i w 
niedziele świeżego pieczywa. 


Wojna walutowa 
pomiędzy Włochami 


Bukareszt, 31 grudnia. 


Łódź, 31 grudnia 
(it) Od kilku tygodni, jak wiadomo, 
trwał strajk robotników schlosserow- 
skiej manufaktury w Ozorkowie, którzy 
Okupowali gmach fabryczny i nie cheie- 
fi go opuścić do czasu, póki nie otrzyma 
ją zaległych zarobków. 
Wczoraj odbyła się w związku z tem 
konierencja w inspektoracie pracy w 
Łodzi pomiędzy _ przedstawicjelani 


związków zawodowych a dyrekcją fa- 
bryki, na której ustalono, że zaległości 
zostaną spłacone po Nowym Roku, a z 
dmem 3 stycznia fabryka będzje uru- 
chomiona na dotychczasowych warun- 
kach. ; 

W związku z tem dziś o 12 w nocy 
robotnicy po 3 tygodniach opuścili teren 
fabryki. 


Powiesił się w areszcie pod Wieluniem 


Policja do tej pory nie ustaliła nazwiska samobójcy 


Wieluń, 31 grudnia. 
Onegdaj wieczorem  funkcjonarjusz 
p. Ẹ w Bolesławcu, zauważył jakiegoś 
podejrzanego osobnika, jadącego rowe- 
rem. Osobnik ów został przez policjanta 


a Rumunją | zatrzymany. 


Jak się następnie okazało, rower nie 


(ü Pomiędzy Włochami a Rumumją | był własnością zatrzymanego, a pocho- 


na tle obli-|dził z kradzieży, Wobec tego, że zatrzy 


wybuchłą woina walutowa 

czania kursu lei przez banki włoskie. |many nie posiadał żadnych dokumentów 
Włochy obłożyły aresztem wszystkie |osobistych, jak również, że odmówił 
wkłady eksporterów rumuńskich. Rząd| wszelkich wyjaśnień, tyczących jego o- 
rumuński wydał takie same zarządzenia |soby, aresztowano go i osadzono w are- 
gdwetowe: szcie policyjnym, do następnege ~ dnia, 


kiedy to miał być spisany odnośny pro- 
toku. 

Nazajutrz, kiedy jeden z policjantów, 
pełniących obowiązki klucznika. wszedł 
do celi aresztanta, oczom jego przedsta- 
wił się straszny widok, Aresztant sko- 
rzystawszy, ze znajdującego się w celi 
ręcznika, powiesił się na nim, 

Wszelkie próby przywrócenia, tajem 
niczego aresztanta, do życia, okazały się 
bezowocnemi. Przybyły na miejsce wy- 
padku lekarz, stwierdził już tylko zgon. 

Policja prowadzi energiczne docho= 
dzenie, w celu ujawnienia nazwiska i 


poszkodowanego, został on ranny w cza 
Sie przedstawienia na seansie Z Sztui 
wynikało, że jeden z artystów musi doń 
oddać strzał. POnieważ zabrakło naboi 
do straszaka, użyto normalnego rewol- 
weru, jednak strzelający miał uważać, 
iby nie trafić. Nieszczęśliwym zbiegiem 
lokoliczności kula zraniła lekko Rot- 
(aena; 
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| Nakaz aręsztowania 


syna Maksa Reinharda 
ę Berlin, 31 grudnia. 

(t) Sąd wydał wczoraj nakaz aresz 
towamia syna znanego reżysera Maksa 
Reinharda. Syn jego oskarżony był o 
niezapłacenie rachunku w jednej z :resta- 
uracyj studenckich w wysokości 100 ma- 
rek. Wyrok ten nie będzie mógł obec- 
nie być wykonany ponieważ młody Rein 
hard znajduje się w Ameryce. Maks 
Reinhard, który dopiero. obecnie dowie- 
dział się o wyczynach swego syna nie- 
wątpliwie ureguluje dług nie chcąc do- 
puścić do skandalu. 


Warszawa, 31 grudnia 
Z dniem 31 grudnia r. b. tracą w 
obowiązującą 10-złotowe banknoty 
zostałe w obiegu banknoty będą pi 
mowane jedynie przez kasy Basy pol- 
skiego i kasy skarbowe. i 


z 
-« 


"p =" E 


hj ea = 
waj = Mh "i" Fw REA 1. 4 ZE i 
i 4 


/ =" Kw 
| 


NASZ Str. 2 Nr. 364 


CZŁOWIEK, KTÓRY HANDLUJE.. WYPADKAMI 


katastrofy, demonstracje, wojny, nawet słońce sprzedaje sie na... metry 
deo użyńśłcee biur filmowych 


(z) Z pośród wielu dziwnych zawo-| piękności, wypadki polityczne nigdy nie trze, na rozentuzjazmowaną publiczność Posągu Wolności. Czyż nie byłoby sza- 
| dów, na specjalną uwagę zasługuje „han| zetkną się z katastrofami. Prawda, iż|teatralną i gromady ludzi, patrzących |leństwem posyłanie operatora do Ame- 
| dlarz wydarzeń“. Istnieje mianowicie| Hitler leży obok Hindenburga, ale tylko; bezmyślnie w niebo; na wybuch wulka- | ryki dla zrobienia tych drobnych scen? 
| firma, która handluje wszelkiemi. wyda-| dlatego, iż nazwiska ich rozpoczynają | nu i na karmienie lwów, lub wojsko pod : Handlarz ofiaruje odpowiedni parowiec, 
| rzeniami. Można nabyć u niej trzęsienie się na „h“, czas parady. Ma ona na składzie groźne Posąg Wolności, siotograjowany z do- 
| ziemi, powódź, zamach, 6-dniowe wy- Klijentami pomysłowego przedsię-|lub rozradowane tłumy,  krzyczące, wolnej perspektywy i najbardziej burz- 
_ścigi rowerowe i t. p. t biorcy są oczywiście biura filmowe. Ma-|„niech żyje“ i wyjące „precz“, liwe morze. 
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t Człowiek stojący w Berlinie na cze- 
le firmy uprawia swój oryginalny za- 
| wód nie poto, aby uchodzić za dziwaka 
lub oryginała. Poprostu handluje on 
swym „artykułem* tak samo, jak inni 
handlują manufakturą i kierują się zwy- 
kłą kalkulacją, że w czasie, gdy manu- 
fakturą handluje tysiące ludzi, on jest w 
| swoim zawodzie jedyny. 

| Cały dzień właściciel firmy spędza 
| na poszukiwaniu wydarzeń, które naza- 
 jutrz nieraz sprzedaje już z zyskiem. 
' zarabia on nietylko na aktualnościach, 
na które jest szczególnie duży popyt. 
Nawet najmniej ważne wypadki mają 
dlań swą wartość. 

Obiektem jego kupna są fale, bez 
| kwitnący, śnieżyca.. Nawet pas mgły 
na polance, okręt opuszczający port, są 
| dlań więcej warte, aniżeli zamach na 
' jakiegoś prezydenta. Musi oi oczywiś- 
| cie mieć wielki „zakład“, w którym 
| przechowuje te wszystkie wydarzenia. 
a które następnie konserwuje na taśmie 
filmoweł. Cały szereg faktów dawno za- 
tonąłby w morzu zapomnienia, gdyby 
nie był w ten sposób utrwalony i prze- 
chowany. Demonstracje petersburskie 
z r. 1917-go, jezioro, które zniknęło z po- 
wierzchni, dworzec kolejowy, dawno 
już zburzony, osobistości, zmarłe i po- 


ją one nieraz zapotrzebowanie na burze, 
ulice, udekorowane flagami, wyścigi sa” 


W tygodniach, poprzedzających wy- Zdarza się iednak niejednokrotnie. że 
bory, przedsiębiorstwo dostarcza par-jz powodu braku odpowiedniej sceny 


mochodowe. Inscenizacja tych fragmen-|tjom demonstrujące tłumy. Zdarza się| zmienia się scenariusz. O ile naprz. sce- 


tów wymagałaby oczywiście nakładu 
kosztów i zachodów. Dzięki przedsię- 
biorstwu staje się to zbędnem. Firma ma 
wielki zapąs burz na składzie. Przyimu- 
je nadto zamówienia na zniszczenie 
większej lub mniejszej wsi czy osady, 
na demonstracje, na deszcz i słońce, na 
szczyty górskie, pokryte śniegiem, i na 
palmy, poruszające się łagodnie na wie- 
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gdyż nie moż 


Mimo, iż oczy całego Świata zwró- 
cone były w ciągu ostatnich kilku mie- 
sięcy na Japonię w związku ze sprawą 
tworzenia państwa mandżurskiego 1 
|stanowiskiem Japonii w Lidze Naro- 
| dów, trzeba zaznaczyć, że opinia szero- 
kich rzesz japońskich mnujej zaintereso” 
wania poświęcała tym sprawom. 

Oczy całego narodu 


imierąz, że ten sam tłum w dwuch róż-| na, która miała się rozegrać w pustyni, 
|nych kinach wita owacyjnie przywódcę! rozgrywa się na brzegu morza, — winę 
komunistów i Hitlera. Partyj politycz-| ponosi dostawca, Niedawno do jednego 
nych jest zbyt wiele i trudno mieć dlaj z filmów sportowych potrzebne były 
każdej na składzie specjalny tłum. | zawody hockeyowe w berlińskim Sport 

Scenariusz wymaga naprzykład, Palais. Sprzedawca miał jedynie zawo- 
ucieczki zakochanej pary do Ameryki. | dy takie w Engadynie i z tego powodu 
Potrzeba do tego 10 metrów burzliwe-|cała akcja została przeniesiona z Berli- 


go morza, parowca transoceanicznego i 
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'wielkiego szacunku i miłości ze strony 
męża, królowa jest bardzo nieszczęśl!- 
wa. Przeżywa Ona straszną tragedję 
największą, jaką przeżywać może kró- 
lowa-matka. Nagako niema dotychczas 


syna, a trOn japoński nie ma następcy i 


tronu. ! Í 
Po raz pierwszy powiła królowa 


'na do Davos. 
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e dać Japonii przyszłego władcy 


1 


wkrótce zmarła. Lekarze orzekli, że 
królowej nie wolno więcej rodzić dzie- 
ci, albowiem zagraża to jei życin, jed- 
nak Nagaka poniesie śmierć, lub obda- 
rzy naród japoński nowym władcą. 
Panujący obecnie mikado Hirohito 
jest z kolei 124-vm władcą Japonii, 
pochodzącym z jednej dytastjj. która 


japońskiego córkę w roku 1925. Mikado, mimo od wielu wieków panuje w tymi kraiu. 


chowane, które wstają z grobu, okręty,|zwrócone są w tej chwili na pałac kró- wielkiej rozpaczy, przysłał żonie pięk- Czyżby obecnie dynasija ta miała prze- 


które zatonęły i znów prują fale i t. d: 
Człowiek ten bez trudu potrafi zre- 

konstruować na żądanie potworności 

_ wielkiej wojny, poczynając od mobilj- 

zacji, a kończąc na małym zariećzku 

| Doorn. Z małego pudełeczka „wytiąga* 
piekło pod Verdun i trzęsienie ziemi w 

_ Tokio... lu 

| Wszystkie wypadki „nakręcone“ są 

_ na szpulki, które sprzedaje się na metry. 

Można zatem nabyć 10 metrów bicia 

dzwonów, 5 i pół metra pocałunku lub 

| 2 metry kwitnącej polanki. 

Wszystko rozłożone jest w ten spo- 


wypadek bez trudności. I wszystko ma 
= swe określone miejsce. Zawody na lo- 
"dzie w Davos nie znaidą się nigdy obok 
| okrętu, przybywającego do Rio de Ja- 
| neiro. Bieg tresowanych Iwów z prze- 
| 


szkodami oddzielony jest od królowych 


j oś 


_ „Wzorowy” loka 


_ sób, aby można było odnaleźć żądany | 


lewski Sziyoda, gdzie przebywa  kró- 
|lowa Nagako. Nagako jest już po raz 
piąty w ciąży i za kilka miesięcy spo- 
dziewa się rozwiązania, Mimo prze- 
pychu otaczającego królową, i 
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mimo 


ar utraci obywatoktwo niemieckie 


ny prezent i podziękowanie. za to, że 
obdarzyła go córką. Trzy razy jeszcze 
„Nagako zachodziła w ciążę. jednak za 
każdym razem na świat przychodziła 


Żona jego wciąż marzy o koronie cesarskiej 


(z) Druga żona ex-kajzera, księżna 
Hermina nazywa siebie cesarzową. acz* 
kolwiek prawo do tego bynajmniej jej 
nie przysługuje, gdyż poślubiła Wilhel- 
ma już po jego abdykacji. 

Przy zawarciu małżeństwa z €x-Ce- 
sarzem, Hermina zastrzegła sobie pra- 
wo przebywania w ciągu 3-ch miesięcy 
do roku w Niemczech. Część tego cza- 


dezy? się 


$ 


wia 


| pamnie w imieniu swego pana 


(z) William Lawrence Graham, „wzo-,krzywdę 20.000 funtów ang. dla otarcia 
rowy służący”, lokaj, żywcem wycięty |łez. Przedsiębiorcza stenotypistka May 
z romansu angielskiego, który całe swe| Dow, twierdziła, że Kaufman, będąc jej 
życie spędził na służbie w tak zwanych | narzeczonym, adorował równocześnie 
„lepszych domach angielskich”, skiero-| piękność z teatru „Follies“ z którą się 
wał do sądu skargę przeciw swej chle-;też następnie ożenił. 
bodawczyni, miljonerce amerykańskiej W czasie przewodu sądowego wy- 
Henriecie Flick i jej córce, Margot, os-|szły na jaw ciekawe szczegóły z pry- 
karżając je o zniesławienie i domaga-! watnego życia młodego bogacza. Oka- 
jąc się 20.000 funtów ang. tytułem od-|zało się bowiem, że obu narzeczonym 
szkodowania za „moralną stratę“, „w imieniu i z polecenia* Kaufmana 

Margot Flick twierdziła bowiem ja=| oświadczył się nie kto inny, fak Graham. 
koby Graham wszedł do jej pokoju bez W 1928 r. Graham wystąpił przeciw 
uprzedniego pukania w chwili, gdy była ko swemu ówczesnemu chlebodawcy, 
tylko w pyiamie. Od tei pory matka jej, Kollinowi Agnew, za „cielesne obrąże- 
poczęła opowiadać, że lokaj wszedł dojnia* z żądaniem 10.000 funtów tytułem 
pokoju, gdy Margot była nieubrana i nie odszkodowania. 
chciał wyjść. Jak widać, los „wzorowego służące- 

W sądzie Graham oświadczył, że; go” nie jest w Amervce tak łatwy. 
twierdzenie oskarżonych miało na celu | 
„przypisanie mu nieprzyzwoitych zamia 
rów“. - 

Wzorowy służący angielski w czasie 
pobytu swego w Ameryce był zamic- 
szany w dwa sensacyjne procesy, które 
doskonale ilustrują zwyczaje „wyższe- 
go towarzystwa amerykańskiego“. 

W 1926 r. Graham był osobistym stu! nów złotych, (sb) 
żącym Gravereta Kaufmana, syna zna-| — „.Na święta Bożego Narodzenia 
nego bankiera. BRT akY: iego pocią- | zanotowane 
gnęła do odpowiedzialności za niedo- bny wzros: 
trzymanie przyrzeczenia małżeństwa tysiące pat ; 
stenotypistka jego ojca, żądając za tę cu w ciągu „ednego tylko tygodnia. (sb) 


— ..24 fipca 1933 roku zostanie o- 


czna. Wartość wystawionych tam ma- 
rek wynosić będzie przeszło 30 miljo- 


twarta w Wiedniu wystawa filatelisty= 


| su spędźa w swych dobrach na Śląsku, 
na pozostały okres przybywa do Berli- 


na, gdzie zamieszkuje w pałacu Wik! 


helma przy ulicy Unten den Linden. W 
pałacu tym, który po rewolucji uznany 
został za prywatną własność Hohen- 
zollernów, przeznaczono do użytku mał- 
żonki b. monarchy jedno skrzydło. 

W ciągu swego pobytu w Berlinie 
ks. Hermina uprawia propagandę na 
rzecz idet monarchistycznej. Urządza w 
tym celu „polityczne herbatki“ oraz 
przyjęcia. na których wygłaszane są re” 
feraty polityczne i gospodarcze. 

W przyjęciach tych uczestniczą licz- 
ni przedstawiciele dawnej arystokracji 
dworskiej oraz wielkiego przemysłu. 

Wilkelm Hohenzollern, który przez 
30 łat zasiadał na tronie niemieckim, 
faktycznie utracił już obywatelstwo nie- 
mieckie, gdyż zgórą 10 lat bez przerwy 


córka. Jedna z nich była tak wątła, że. 


'stać istnieć? 
| W narodzie japońskim nurtuje prze- 
sąd, że królowa lapOńska nie rod.i sy- 
na, ponieważ ciąży nad nią  przekleń* 
stwo. Od 800 lat między dwoma moż- 
nemi rodzinami w  Japonfi, panuącą 
obecnie dynasiją a rodem. Shogun trwa 
zażarta walka. Przed wiekami jedna 
rodzina obraziła drugą, i przeciwnicy 
zaprzysięgli sobie zemstę. Mimo to dy- 
nastia królewska utrzymała się przy 
swej władzy przez całe 800 lat. 
„ „W roku 1867 mikado stracił władzę 
jednak tylko na krótki okres czasu. I 
oto pewnego dnia stało się nieszczęście 
— brat królewski Takamatsu ożenił 
się z ostatnim potomkiem rodu Shogun 
— piękną Kikuko. 

Napróżno mikado starał się odwieść 
brata od tego niepoczytalnego kroku, 
cała oninia iapońska bvła przeciwko te- 
jmu małżeństwu jednak Takamatsu zła- 
mał przysierę daną przez Swego przod 
ka przed 800 laty, że będzię walczył 
z rodem Shogun — i pobrał się » wnucz 
ką ostatniego Shoguna, Ostatni meski 
¡Potomek będąc na łożu śmierci byl pe- 
wien, że potomkowie jego będą dalej 
walczyć z dynastją królewską. iednak 
Kikuko wybrała drogę najnrostszą — 
podbła serce brata królewskiego. 

Jeżeli królowa nie wyda na śwfat 


przebywa poza granicami tego kraju. |POtomtka męskiego, po Śmierci króla 
Znajduje się zatem poza wszelka przy” zasiądzie na tronie brat lego Ta! ailat" 


su, a żona jeg0. da początek nowe: dy- 


Zarówno Wilhelm. jak i jego obecna "asthi, w której żyłach będzie płynąć 


Sk, państwową. 


małżonka marzą 6 powrocie do Niemiec 
Nie myślą już tyle o restytucji monar- 
| chji, ile o spędzeniu reszty swego ży- 
cła w ojczyźnie. 

Jednakże szanse złszczenia się tych 
marzeń maleją z roku na rok, z czego 
Wilhelm zdaje sobie coraz wyraźniej 
sprawę. 


Czu wiecie, że... 


| — najstarszym „nowożeńcem” jest 
mieszkaniec Lordsburgu w Meksyku, 
Toerbio Gonzales. Ożenił się przed pa- 
ru dniami w wieku 102 lat. (sb) 

— „w roku 1908 major Yorkshire 
„wielki przyjaciel dzieci urządził przyię” 


w Berlinie nieprawdopodo- cię dla 500 dzieci, Obecnie po 24 latach, rozwiązaniem. Może tym razeni 
wartych małżeństw, Dwa „dzieci“ te postanowiły mu się od- socław'eństwo kapłanów i medłv całej 
stanęło na ślubnym kobler- wdzięczyć i urządzałą na Nowy Rok ludności sprawia, że królowa dą mal 


przyjęcie dlą swego opiekuna, 


krew rodu Shogun. 

Lud japoński wierzy, że bornwie 
‘brazili się za złamanie przysięz: i dla- 
tego nie da'a królowej męskiego po- 
tomka. Cztery razy już królowa đa- 
wała życie córkom i wątpliwe fest. czy 
modły ludu i kapłanów zdołają wybła- 
gać u bogów przebaczenie. 

W czasie ostatniego połogu królo- 
wej. nad miastem szalała straszna, nie- 
notowana leszcze nigdy burza, a potoki 
deszczu załały miasto i zamek *rólew- 
ski. Uważano to os%lnie za zły omen 
it lak się też okazało, na Świat przysz- 
ła córka a nie svn. 

Poród odbędzie się obecnie w spe- 
cjalnym malym domku, błocosławio- 
[nym przez kapłanów, gdzie królowa 
spędzi ostatnich kilka miesięcy przed 
bto 


żonkowi potomka. (sb) 


1932 


XL FIEGRRESS 
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parem road w kai 


dy i Kolacje w „Americanie” kosztować 
bedą tuślko 60 $roszuy 


Łódź, 31 grudnia. | Właściwie otwarcie restauracji na-|12 do 5 po poł. wydawane będą obiady 

(i) Wiadomość o otwarciu w Łodzi|stąpi w dniu I stycznia, ale już dziś wiz trzech dań w czasie których przy- 
specjalnej restauracji, która będzie pro-|nocy odbędzie się tam pierwsze przy-|grywać będzie orkiestra, w cenie po 60 
wadzona na zupełnie odmiennych za-|jęcie sylwestrowe, z kabaretem i dan- | groszy. Od 5 do 8 wiecz. odbywać się 
sadach aniżeli wszystkie zakłady ga-|cingiem, z doskonałym zespołem iazz- będą podwieczorki — „five o'clocki 
stronomiczne, wzbudziła wielkie zainte-| bandowym, przyczem konsumpcja wiz pręgramem artystycznym, w czasie 
resowanie w najszerszych kołach spo-|noc dzisiejszą kosztować będzie zaled-| których konsumcja kosztować będzie 
łeczeństwa łódzkiego. wie zł. 3,50 (kolacja z 5 dań), tylko 50 groszy. Następnie od godz. 8 do 
Ciężki kryzys. który trwa tak długo| Począwszy zaś od 1 stycznia restau-| 10 wydawane będą kolacje, które kosz” 

i dotknął bez wyjątku wszystkich, spo-|racia będzie już czynna normalnie. Śnia tować będą, podobnie jak i obiady, po 
wodował. iż budżet domowy wszyst-| dania wydawane będą codziennie od|60 groszy. A po 12-ei doskonały kaba- 
kich rodzin skurczył się niepomiernie.| godz. 7 rano do 12 w poł. Składać się| ret dancing, w czasie którego konsum- 
Ludzie z konieczności zaczęli oszczę-| będą z 3 dań i kosztować 45 groszy. Od cia wynosić bedzie tylko 1 złoty. 


dzać na jedzeniu, nie mogąc związać 8 TE zy 
Katastrofy górnicze na Sląsku Opolskim 


Końca Z Kójicem. A cóż dopiero mówić 
o licznych rzeszach bezrobotnej inteli- 
gencji, o kupcach. którzy stracili swoje 
majątki i stali się nieomal nędzarza- NISZĘ, r: GB, A, 
mi, o robotnikach, którzy nie mogli Jeden z robotników poniósł śmierć 
opędzić najpotrzebniejszych wydatków? Katowice, 31 wrudnia. „wystrzale również oberwały się na fi- 
Tymczasem nożyce cen były po-| Z Śląska Opolskiego donoszą: Na |larze zwały węgla. Dwóch górników: 
twornie wielkie. Na wsi żywność moż-| kopalni „Abwehr“ nastapiło gwałtowne | Józef Krętosz i Józef Soczowa zostali 
na było nabyć za grosze — w Łodzi óberwanie się ściany węglowej. Pracu- |zasypani. Wszczęta przez ich kolegów 
jący na tym odcinku górnik Gjrzywacz | akcja ratunkowa przyczyniła stę do od- 
zasypany został spadającemi zwałami kopanja zasypanych. 
węzła i zabity na miejscu Są oni żywi, iednak odnieśli poważ- 
W kopalni „Guido“ pod Zabrzem po ne obrażenia cielesne. 
OWE OSTRE ZTOOZIYZNE RAZ ŻY DINE S. SA AG? SAONE TIRE mi CT 


drożej. Odpowiednio do tego ksztalto-| 
wały się ceny również w restauracjach 
łódzkich. 1 oto znalazła się grupka lu- 
dzi, która początkowo w Warszawie, 
postanowiła przeprowadzić  ekspery- 
ment i stworzyć clegancką restaurację, 
ustalając w niej takie ceny, by na kon- 
sumcję mogli pozwolić sobie wszyscy. 
Nawiązano kontakt z ziemianami, któ- 
rzy dostarczali bezpośrednio środków 
żywnościowych i w krótkim czasie re- | 
stauracja „Americana, w której można 
było otrzymać obiady po 60 groszy, 
spopularyzowała się tak bardzo, że 
liczba wydanych dziennie obiadów prze 


sjerkę Kina „Apollo“ i następnie sam 


Lublin, 31 grudnia. Na ul. Rybnej powstało wkrótce wiel 
Niezwykła tragedja rozegrała się no-|kie zbiegowisko. 
cy ubieglej przy ul. Rybnej w Lublinie. Oczom obecnych 
kraczała 3000. Około północy uwagę przechodniów | straszliwy widok. 
Za Warszawą poszła też Łódź. Ci|zwróciła elegancko ubrana kobieta, któ Na ziemi 
sami iuiciatorzy wynajęli dawny lokal|ra prowadziła z jakimś mężczyzną oży-| W KAŁUŻY KRWI LEŻAŁY DWA 
restauracji „łcatralna* przy ul. Naru-; wioną rozmiowę. Obóje byli bardzo zde-| "CIA Ray 
towicza 18, wyremontowali go elcganc-|nerwowani, Wio Ra rk 
Ko i dziś otwierają w nim specjalny za-| W pewnej Chwi 000070007 
kład gastronomiczny, prowadzony raj ROZŁEGŁY SIĘ DWA STRZAŁY, 
wzór Warszawy i również pod tą samą którę zaalarmowały mieszkańców tej 
nazwą „Americana“, dzielnicy, IŁ 


Przygody romantycznego piekarza 
Niezwykła scena na ulicv w Lublinie - 


Lublin, 31 gruda. |  Dowiedziała się o tem jego żona, 

Ulica Towarowa była w dniu oneg- która wraz z dziećmi udała się do ho- 

dajszym terenem zajścia, które wywo- | telu. gdzie zastała swego męża że zna- 
lato wielkie zbiegowisko. jomą in flagranti.. 


przedstawił się 


W ręku mężczyzny tkwił rewolwer typu 
browning. Zarówno mężczyzna jak i kos 
bieta zdradzali słabe oznaki życia; 

Jak się okazało, kobietą tą była 
28-lelnia kasjerka kina „Apolło' Marja 
Lasota. 

Krytycznego wieczoru, gdy wychodzi 
ła z kina, zauważyła przy wejściu męża 
swego, z którym od paru lat żyła w se- 
paracji 


fs 


Środkiem jezdni biegł mężczyzna, a Piekarz na widok małżonki rzucił 
za nim niewiasta i troje dzieci. W pew- się do ucieczki i nawpół rozebrany Wilno, 31 grudnia. 
nej chwili ścigajęcy dOgonili uciekające- zdołał się wymknąć ma ulicę. gdzie] Z pogranicza donoszą, iż sesja wy- 


jazdowa sądu  kowieńskiego w Ciicie 
rozpatrywała sprawę trzech uczniów Po 
laków ze szkół powszechnych i nauczy- 
ciela Witolda Mackiewicza oskarżonych 


mencie runął, co położyło kres dalsze- 
mu nieszczęściu. 
Łącznie w czasie wypadku raniono 


ank kilkanaście osób. 


Wilno, 31 grudnia. 

W dniu wczorajszym sąd okręgowy 
w Wilnie rozpatrywał sensacyjną spra- 
wę o fałszowanie książeczek kulelowych 
w celu podjęcia węgla w Wiłeńskiej Dy- 
rekcji Koljowej. 

Na ławie oskarżonych zasiedli: Ro- 
muald Radziejewski, urzędnik kolejo- 
wy , Czesław Popielski pośrednik wę- 
glowy. 

Dwaj inni oskarżeni Seweryn Gło- 
wacki i Zygmunt Przybylski, pracowni- 
cy kolejowi. na rozprawę nie stawili się. 
Zbiegli oni pruwdopodobnie do Litwy. 


A 


00 NABYCIAWE WSZYSTKICH 
KSIĘGARNIACH 


Awantura ta zlikwidowana została | prawiły się z nim. 
przez policję. Tak zakończyły się przygody ri- 
się okazało. udał się ze swą znajomą ' ammam E STEINEN KET 
młodą wdówką R. do hotelu przy ulicy ; : 
D 
a OLS wypadek na targu w Bydgoszczy 
POISKIETOW. PRZYJACIÓŁ KSIĄŻKI | Kilkanaście osób rannych 
Plac Piastowski, na którym odbywał 
się targ. był wczoraj w godzinach połu-| 
Furmanką firmy Adolf Sonnenberg z 
Bydgoszczy powoził t8-letni Zimmer-i 
spłoszył i wpadł między tłum  hadla- 
rek nabiału oraz publiczność targową, 
uciekać. 
Szereg osób zostało pokaleczonych, 
odwiozło ciężej rannych do szpitala. m. 
in. 2 kobiety. Weinerównę i Wolertową. 
PRE BRERA R EA APO ORA ER ZR FB ĘĄ, 
|SACOPR ZUA MFW Wt 4a m OJ 
naibiednieiszym 
LYRYAT 


go I pobili go dotkliwie, wreszcie żOna i własne jego dzieci roz- 
Mężczyzna. piekarz Tenenbaum jak | losne piekarza Tenenbauma. 
Towarowej 6. A | 
STANISAWBA! _ Bydgoszcz, 31 grudnia. | 
I dniowych widownią wypadku. 
mann tak niezręcznie, że koń się nagle 
która przerażona, poczęła w popłochu 
a z nich 6 bardzo poważnie. Pogotowie 
Pędzącv naoślen koń w*pewnym mo- 
Nieżcie pomoc 


PAY OY A ANED DA EA A 
; TEY j AŻ RAE 0 GRE CARD = 


małżeńska w Lublinie 


orzędnik państwowy postrzelił na ulicy swą żonę Ka- 


| a TE 


(Uczniowie polscy i nauczyciel 


skazani na karę aresztu na Litwie 


Fałszerze książeczek kolejowyc 


skazani zostali na więzienie 


= Ty 


Str. 3 


Ogolić się i OSsirzyG 
można dziś do godz. 23-ej 


Łódź, 31 grudnia 

Do Łodzi nadeszło zawiadomienie Z 
ministerstwa opieki społecznej, które w 
porozumieniu z min. spraw wewriętrz 
nych zezwoliło na otwarcie zakładów 
tryzjerskich na terenie całej Polski, dziś 
w dniu 31 b. m. do godziny 23-ej. ł 
Decyzja ta pozostaje w związku z 
ńiedawnem wystąpieniem cechu fryzjer- 
skiego, który zabiegał w min. o wyda- 
nie tej ulgi. (ka) ' 


"= 
20 śreszy 
kosztuje bilet wstępuna wystawę 


St Dobrzyńskiego. 


Wystawa prac art. mal. Stanisława 
Dobrzyńskiego w górnej poczekalni ki- 
noteatru „Casino cieszy się nadal po- 
wodzeniem. Aby dać możność obeirze- 
nia wystawy najszerszym masom mie 
łośników piękna plastycznego, p. DO= 
brzyński obniżył cenę wstępu na wysta“ 
wę do 20 groszy, a dla wycieczek zbio” 
rowych do 15 groszy od osoby. Nie ule- 
ga wątpliwości. że po tak wydatnem 
obniżeniu ceny wejścia wystawa .cie= 
szyć się będzie jeszcze większem po- 
wodzeniem, gdyż nie zabraknie. chyba 
nikogo. kto nie zechciałby poznać się 
bliżej z wspaniałą twórczością tak uta- 
lentowanego malarza, jakim jest Stani- 
sław Dobrzyński. 


| 
' 


pozbawił się życia 


Lasota pracował w Warszawie na 
posadzie państwowej. Ostatnio jednak 
został zredukowany i przybył do Lubli- 
na. | 
Oboje prowadzili na ulicy tak oży= 
wioną rozmowę, że zwrócili tem na sie 
bie uwagę przechodniów. © 0070mm 

Gdy Lasotowa pociągnęła przed bra- 
mą domu w którem mieszka za dzwonek: 
Lasota dobył nagle rewolweru YU 

STRZELIŁ DO SWEJ ŻONY | 
w okolicę serca, poczem przyłożywszy 
lufę rewolweru do skroni — strzelił po- 
wtórnie. ; 

Lasota w drodze do szpitala zmarł. 

Lasotowa walczy ze śmiercią. 


o prowadzenie intensywnej akcji oświa- 
towej i politycznej wśród młodzieży 
„szkolnej, narodowości litewskiej oraz za 
wciąganie uczniów Litwinów do kółek 
polskich. l 
Sąd, po rozpatrzeniu sprawy, skazał 
uczniów po 1 miesiącu aresztu, zaś nau- 
czyciela Mackiewicza na 3 mies. więzie- 
nia i grzywny 500 litów. | 
Tenże sąd kowieński zasądził na 6 
miesięcy więzienia Władysława Garnow 
skiego, b. rejenta za dostarczanie nie- 
dozwolonej literatury i podręczników 
szkolnych młodzieży. Podręczniki te 
miał rzekomo Garnowski sprowadzić z 


Wilna. 
GH 


73 as, 


* 


Sąd po rozpatrzeniu sprawy. zbada- 
niu świadków i wysłuchaniu obrony 
skazał Radziejewskiego i Popielskiego 
po I roku więzienia za fałszowanie ksią- 
żeczek (30) kolejowych weęslowych i 
oszukanie dwuch kupców Korzona i Du- 
deka na kilkaset złotych oraz za usiło- 
wanie narażenia na straty materialne 
dyrekcji kolejowej. 


Sąd zaliczył areszt prewencyjny. 


Radziejewski i Popiełski aż do czas 
zprawomocnienia się wyroku zostali 
zwolnieni z więzienia pod nadzór poli- 


cyjny. 


Sylwester 
_ Noc Sylwestrowa. Za trzy minuty 
isl dwunastą godzinę, 


zegary 
Skończy się stazy 


Mimo" mrozu w Alei siedzi na ławce przytu- 
lo sa parka, Przed nimi wznosi się wysoki słup 
elektryczną lampą. 

Nagle młodzieniec wstaje i zaczyna wspinać 
ię na słup. 

— Antoś! — woła zdziwiona wywody ii — 
Co ty robisz?.., A 
= saba s już a oe zgasić świa- 
jtło! 

i °, 

ł o agat 4 ranem : Szczypiorek porzucił 
całe towarzystwo i w stanie mocno zawianym 
wyszedł na ulicę. Noc sylwestrowa 5yla: ciems 
na Szczypiorek zaszedł  bocznemi ulicami za 
miasto i. wpadł do przydrożnego rowu, gdzie za- 
soal. 
Nad ranem budzi się, oso dokoła i po. 
włada: |. 
|< 'Pańrzcie, -ja myślałem, że wojna już się 
Krośczyta, a fa. psiakrew, ciągle jeszcze tkwię | 
w okopach, no?! 
y l +* 

Genowefa Bąk fest chiromantxą, Przepo- 
wiada przyszłość i odgaduje przeszłość, 
Od 10 „zraną do 19 wieczor »m. 
W noc sylwestrową na pięć minut przed pół: 
nocą — dzwonek, Genowefa Bąk otwiera drzwi 
w sieni stoi zawiany 4385 w futrze, w czap- 
na bakier z pastą flaszka w ręku i powiada: 
— Pani sobie mni: nie przy. przy... przyp” 
p-p-pomina, cd? Eustachy Wiśbel jester t 
Klijent pani, do *ta djabłów!.. Pani mi wywsó- 
yła, że w 1932-im roku otrzymam wielki rpa- 
deki. Za trzy minuty dwvnasta.. Jeżeli ta 
przepowiednia się nie sprawdzi, to rozbiję parí 
Eea tą ilaszką, rozumie pani? 

ii 4 i 

| Wielka zabawa sylwestrowa w eleganckiej 
sali restauracyjnej. Wybija dwunasta godzina. |, 
| Goście wznoszą do“ góry kielichy. Keler 
| gasi światło" wrr. wył Tw 
| + Bożym Niech żyje Nowy. Roklim: 


+? 


cip Djabli nadali ten zwyczaj gaszenia a. 


tła, Przez omylkę buchnąłem wlasny zegarek! 
> 


| Na Sylwestra wyjechała pani Iza do Zakopa: 
nego, Małżonek pani Izy, nie żywiąc ku. niej 
zbyt wielkiego zaufania, pojechał za nią następ- | 


nym pociągiem. 
Przyjechał do pensfonatu w nocy. Wpada 
do pokoju żony í w łóżku znajduje obcego pe; 


czyznę, 

— Aha! — ryknął mąż pani Izy, — — Więc taki 
Wyjechałaś do Zakopanego, żeby“ mnie zdra- 
dzaćl 
— Wylduczóne.. — odparła pani Iza, — _ Nie 
wiesz, co jestu W iym pokoju 
przede mną "jakaś artystka, do której przycho- 
zili różni panowie i — jak widzisz — służba 
nie Soay Jeszćze dokładnie sprząlnąć pokoju... 


| Karnecik TEalrakr" ó 


TEATR MIEJSKI 
Dziś, .w. wieczór peperone ca 
'8.30 wiecz, wystąpi raz jeden (i to bezwzględnie 
ostatni) niezrównana Marja Modzelewska w 
atrakcyjnym „Jim i Jillu", 


TEATR KAMERALNY. 
Dziś i dni następnych ył Unet 
Ii. Malina „Medor“, która jak to zgóry można 
było przewidzieć grana jest stale przy kom- 


_ pletach. 
| 


| WESOŁEK SYLWESTROWY W TEATRACH 
MIEJSKICH. 

Najtaniej, a zarazem najmilej spędzi się noc 
poco awą w. Teatrze Miejskim na tradycyj- 
nym Wesołku (2 przedstawienia: o godz. 12-ej 
215), Najważniejszą atrakcią tej świetnoe zapo- 
w iadającej się rewii tańca, śpiewu i humoru bę- 
ñq występy Marji Modzelewskiej w własnym re- 
perluarze. 

Teatr Kameralny w wystąpi o godzinie 12-ej 
w nocy z wesołą komedją H, Malna „Medor“, 


TEATR POPULARNY (ogródka 18). 

Dziś o sej 415 po poł. (po cenach 
r groszy. dó 1 zł.) : O godz, 8.15 wiecz cieka- 

+ melodramat p. £ „Niewinnie skazany“, 
„serja J, Pilarskiego. 
WESOŁEK SYLWESTROWY W TEATRZE 
POPULARNYM. 

Dziś: 0 godzinie 12-ej i 2-ej w nocy Artyści 
Teatru Popularnego zareprezentują barwne i 
tradycyjne widowisko sylwestrowe p. f. 
hyć lepiej'. Kto chce najtaniej i najweselej spę- 
dzić noc Sylwestrowa, niech spieszy nabyć bi- 
„Orbis”, Piotrkowska 65 oraz kasa 


b- 


lety biuro 


textiu — czynna od godz. 10 ranó bez przerwy. 


325521 5.100 Przóranń, mi Mer 


mieszkała | 


Re- |lę o godzinie 4.15 


„Musi | 


182 TZYBIEYY +x 


Nr. 364 


szyny (Wykwintne czekoladki Deserowe PLUTOS 


mianach. 


Kilo Zł. 1%4.— Wielki wybór luksusowych opakowań. 


AM $ «Własny kor PIOTRKOWSKA 55, zaopatrywany jest codziennie w świeży towar. * 


Witaj, lcarnawaile?.. 


Wszyscy czekaja ma wzmožony ruck 
w okresie karnawato v yim 


Tradycyjne zabawy sylwestrowe roz 
poczynają właściwy i 
olicjalny okres karnawałowy. 


pójść na bal.. . 
Jeden z "krawców opowiadał nam: 
— Dziwne czasy, nastały... 


dziś 
"nie mógę ńadażyć z pracą... 

Każdy musi mieć gotowy garnitur i smo- | 
king na Sylwestra.. Czy to moja wina, 
ŻE w „ostatniej chwili przynieśli mi to- 
war Pae 
ośpiech to najwłaściwsza cecha ńa* 
szych czasów. Każdy: śpieszy się, bò 
nic się nie robi we właściwym czasie. 

Ale sézon u krawców już się rozpo- 
czął na dobre. W niektórych zakładach ' 
przed Sylwestrem pracowano cały dzień | 

i calą noc bez przerwy. 

To samo oczywiście można powiedzieć © 
tłamskich zakładach krawieckich. 

Ożywienie: nastąpiło również: w ostat 
nich dmiach przed 
sklepach UEBSINIEK 


Hallo! Tu rasio. 


„PROGRAM ROZGŁOŚNI "ŁÓDZKIEJ ` 

; „POLSKIEGO RADJA“. u 

_ SOBOTA; dnia 31-g0 grudnia. 

zk Codzienny Przezląd Pras 
11.50—11 55: Komunikat-Meteor. GŁ 

Meter. dla komun. lotniczej. 
11. A Sygnał czasu z Wasławk. Hejnal 
owi 
prod 10 "Odczytanie programu: na dzień 


his 120: "PI 
ć SB > 


Polsk. 
ojsk. SŁ 


y gramofonowe; 

“n kit meteorologiczny. f 
145.1 nei 5 Komunikat Państw, Inst. Eks 
45 15—15.25: Komunikat gosp Mac "e 
415 gi Wiadomości wojskowe. i strzelec- 

Shiwi red?" È Targ, 
Tis, Baari śołkzokisko dla. alatus 6 


„Adamowe amieniny*, pióra „M, Daqowskiej. | 23 


16 00—16.40: Płyty gramofonowe. 

16,40—1700;: „Przechadzka po. Warszawie z 
przed: 5e. wieków“, wygł. T Kuta. 

11.00 17, 40: praet łó Sro Fra , 

11.40—17.55: Odczyt tualny —. wyglożi. dr, 
Feliks Burdok 

17.65-—18:00: = Odczytanie 
następny 

18.00--19.00: Muzyka lekka z Cafe Adria, Or- 
kiestra pod kier. Henryka Golda, 


19.00— 19.20: Rozmaitości. 
Izby Przem „Fandł.- w 


‘programu na dzięń 


19.20-- 19.30 Komunikat 
Łodzi. repertuar teatrów. 

19: 30—19.45; „Na widnokręgu”, 

19'45— 20 NN Prasowy Dziennik: Radjowy 

2%0.00—20.25: Arje i pieśni w wyk Vittorio Wsin- 
berga. nuo Ludwk Ursteia. 


` Wilio, 31 zrudnia. 
Wieś Niedziuki, gm. Mojszagolskiel 
była terenem . wstrząsającej 
„miłosnej. 
We wspomnianej wsi mieszkał! — 
„Stanisława Kalfnowska, lat 23 i Wiktór 
Kuzowicżz. Jąkó małe dzieci "bawili 


się razem w piasku. potem razem uczę: 


szczali do wiejskiej szkółki, a z biegiem 
czasu, kiedy z dzieci wyrośli na parę 
przystojnych idorosłych. młodych lu-|. 
dzi, zaczęli uczęszczać razem na wszy 
stwie zabawy; odbywające się we wsi. 

Stanisława miała duże powodzenie: 


i kiej. z niccdz 4: 
Wst przyda Ea tie dawne ; zaprzysięgła niewiernemu kochankowi 


m o m w ta A A | A 


' TEATR POPULARNY W SALI GEYERA 
Piotrkowska Nr. 295. 


Dziś o godzinie 8.15 wieczorem i w E A 
pa poł, i o 8.15 więcz 
wtlórzenie ' arcywesołego wodewilu p. 6 


mil Ułan:lć* 


SYLWESTER W CEE POPULĄRNYM 
W SALI GEYERA. 


Artyści Teatru Popularnego urządzają frar 
'dycyjrego wesołka p. t „Najwesełej na'* Gór- 
niaku“ z udzialem całego zespolu. oraz zapro” 
szonych gosc, Poszetek o godzinie 12 -w -nocy. 
| Ceny od 50 groszy. 


kres karnawałowy. Najbardziej 
Ludzie zaczynają myśleć dach) o żonę i niezbędne placówki społeczne zna- 
tem, jak się ubrać, co włóżyć,. w czem. lazły, się w; 


Jeśli. karnawał. 
Wszyscy pod, względem. 
czekają na ostatnią chwilę... Przed dwo-itych zakładów będzie 
ma tygodniami siedziałem . bez roboty, . a 

[instytucje poważne, 


Nowym ` Roki w „(ch ilość. 


24022.55; Fe iston p. 
122: gy jest Hrzędz Komunikat Państw dnażytatw 
z noni H wE taneczna, 


À 17.30. MOSKWA 4Stalin). Koncert sym- 


a e TESEO S. 


Oblata kwasem solnym kochanka 


Wstrząsająca tragedja młodej wieśniaczki 


tragedji 


| nabożeństwa przyszła do kościoła Ścis- 


|żyła narzeczońego. podeszła do niego 
-|i oblała go kwasem siarczanym. 


=" 
lS hve Je: 
R A/nhrefót R 


Wizyta w atelier 


Jak nakręca się film „Ludzie 
w hoteiu''?.. 


Pewien dziennikarz berliński był o- 
becny w Hollywood podczas nakręcania 
filmu „Ludzie w -Hotelu"* i obecnie dru- 
kuje w pismach niemieckich swoje wra- 
żenia: Poniżej przytaczany jeden z je- 


Nasze instytucje filantropijne. pokła- 
dają. wielkie ‘nadzieje w lerozoefny: 0 
zasłu- 


opłakanej „sytuacji materjalnej. 
tegoroczny „nie dopisze 
imprez, . wiele z pośród 
„musiało chyba 
zwinąć swą działalność. A chodzi tu © 
opiekujące się sie- 
rotami, chorymi i starcami... 

Czekają . również z wielkiem utęsknie 


mien - na otwarcie sezonù ' karnawato- | go artykułów: 


: „Oto, moi państwo, ` dekoracje filmu 
*szoferzy i dorożkarze., „Ludzie w Hotelu"... 


Sanną nadia zawiodła. A sanki dawa- Na ulicy drobny nieprzyjemny de- 


wego 


ty naszym dórożkarzom w ubiegłych la- |szczyk, wewnątrz zaś, w atelier, duszne 


tach niezłć dochody. Zimia w tym roku |cjepło przesycone. różnemi zapachami: 
sptzysięgła: się | przeciw doróżkarzom. | pudru, perfurn, papierosów. Rtęciowe 
o: styczeń, A śniegu na sannę nie wi- kal R eat du re e der 
ń orację, która wyobraża „żółtą Salę“ 

Ale Skoro "niema sanek, muszą ludzie | hotelu... widzę również wnętrza: innych 
„łechać taksówkami i dorożkami. ipokoi, projektowane przez architekta 
'Narazie pasażerów jest coraz mniej, Metro - Goldwyn - Mayer i z 


może. ww czasie karnawału zwiększy się szczęśliwego malżenka: Dolores del Rio, 
Cedrica Gibsona. 
Złoto, czerń, srebro i czerwień nadają 
wnętrzom specyficzny charakter. 
Lecz skąd tym razem „wydział ak- 
torski* wytrzasnął takich statystów? 
„Ludzka atmosfera" jest zdumiewa- 
jące prawdziwa... 


piękne, eleganckie kobiety, 


żywe typy z berlińskiego  Kurfiirsten- 
dammu... charakterystyczne głowy dite- 
ratów z „Romanisches Cafe“... tłum z 
dancingów... czyżby to byli naprawdę 
zawodowi statyści? Nietylko ia, ale i 
| Vicki Baum. autorka powieści „Ludzie 
W „Hotely“ jest- olśniona i zachwycona. 


| Oto i reżyser Edmund Goulding w 
szarym pulowerzę i sportowych spód- 
niach, jest bardzo pódniccony.. i nit 
dziwnego. To nie bagatelka mieć . do 
czynienia nietylko z Gretą Giarbo, Joh- 
hem i Lionelem Barrymorami. lecz rów= 
nież z Joanną Crawford. Wallacem Be- 
ery i Lewisem Stone. Na górze, na ©- 
krągłem podium — orkiestra. 


Cóż się tam stało w tamtym kącie, że 
wszyscy, mniej lub więcej dyskretnie, 
wyciągają w tvm kierunku szyje? Ach, 
to Wallace Beery rozmawia 


z markizem de la Falaise, trzecim ex- 
malżonkiem Glorji: Swanson... 


Beery, jak wiadomo, był jej pierwszym 
mężem... . w tym filmie jest on dyrekto- 
rem Preysingiem. Maska Lewisa Stone 
jest istotnie, niesamowita... A tu widzę 
Joanę Crawford, siedzącą na jakimś nie- 
zwykłym taburecie.. przed nią statyst- 
ka, wróżąca Joanie z linji ręki. 


Joan wydaje stę być zadowoloną z 
wróżby, bo śmieje się głośno i wesoło. 
Rozglądam się pó atelier i dostrzegam 
odtwórcę głównej roli męskiej, Johna 
Barrymora, jest elegancki i nonszalanc- 
ki, jak zwykle... 

Nadchodzi chwila, gdy Goulding pro- 
si do zdjęć aktorów, biorących udział w 
następnej scenie. Domośny głos reżyse- 
ra: „Cisza! Światło!** — zapala się resz- 
ta śpiących dotąd lamp. 

„Gotowe? — Zaczynamy! '*. 

Jest tak cicho. że możnaby chyba u- 
słyszeć szelest spadającej na ziemię 
szpilki 

Przed dekorację wstępują Joan Craw 
ford, Wallace Beery i Lionel Barrvmo- 
re. Doprawdy nie mam wprost odwagi 
oddvchąć, tak wielkie napięcie panuje w 
atelier. 

Lampy gasną... napięcie mija... Llo- 
nel ostrożnie wyciera sobie pot z czoła 
i uśmiecha się nieco zażenowany... isgo 
brat Johń z dumą rozgląda się dokoła. 


„Czy Bodka, e żadnych tarć pod- 


—ab— 


„]28:25—21-00: Piękna nasza Polska cała—wielka 
wiązanka *melodyj swojskich w oprac. SŁ. 
! Nawrotą i; Michała Jaworskiego. Wyka- 
„ mawcyt.Orkiestra P.R. pod dyr St. Nawro- 
ta, Lucyna Szczepań ka (sopran), Stefan 
Witas (tenor), Chór A. waże J. Dwora- 
kowski: {skrz ]'i T. Olesiński (harm.). 
W. przerwe,wiadomości sporlowe i dodatek do 
Prasowego Dziennika Radj. 
22.05-22.35: Fr. Chopin: Trio na skrzypce, for- 
© tepian >i wiólorniczele: odegrają pp L Du- 
" biska’ (skrz:).K. Wiłkomirski (wiezy i zg 
W łkamirska, zlłort,). 


Ti SRE TAE E 
„Hallo! tu mówi: ‘zies 


iA mia“ — Wojtowicz- Eoia 


i -komunikat policyjny: 


5022400: Przemówienie Nacz. Dyr. P. R. 
p. Zygmunta 'Chamca. 

2400-72410: Bicie zegara, hejnał z wieży Mar- 
jackiej w Krakowie oraz muzyka polska z 
„płyt gramofonowych. 

3% 10—200: Audycja kabaretowa z Warszawy, 


„AUDYC JE. ZAGRANICZNE. 


foniczny: z: Keńsrwatoriuni. 

20:30.: DAVENTRY. „Noc na plantac- 
jach”. Koneert pieśni murzyńskich. 
20.45: RZYM: „Ewa'—cperetka Lehara. 
'21.00.' DAVENTRY, Transmisja koncertu 

z Queen's Hallu. 


go że iw jej tówarzyszu zabaw dz!e- 
cłęcych jelo: s budzić * do niej gorące 
uczucie. = | 
W krótkim czasie dziecinne uczucie ; 
|przyjaźni przerodziło się w płomienną 
miłość:>* Młodzi ludzie spotykali się 
jeszcze- częściej. 
: Be pewnym:-czasie Stanisława za- 
komunikowała Wiktorowi że ma zostać ; 
mátka jègo: dziecka: 
Kuzowicgz=« wiadomość 
bardzo spokojnie, ale zaczął -rzadziej 
odwiedzać. narzeczoną, aż w końcu 
przedostał się jej nawet kłaniać, 
Shańbiona i oszukana dziewczyna 


tę przyjął 


zemstę. 
"Pewnej niedzieli podczas majowego 


kając coś kurczowo w ręce. 
Kiedy „wśród. modlących się zauwa- 


Nie- 
przytomnego z bólu odprowadzono do 
domu. Kalinowską zajęły się władze czas zdjęć?” adnych“ — zapewnia 
bezpieczeństwa. mnie reżyser. ` „Przeciwnie, idealna ob- 

Wczoraj Kalinowska stanęła przed isada ról... i co za niebywałe zgranie się! 
sądem. Skazano ją na dwa lata wię: |Jeśli ten film nie przewyższy wszyst” ic- 
zienfa. z zawieszeniem kary na prze-|go, co dotychczas Świat widział, to ja 
ciąg "lat pięciu. zostaję sprzedawcą pomarańczy..." 


Sensacyjna powieść 


STRESZCZENIE POCZĄTKU POWIEŚCI. | 
Pewnej dżdżystej nocy dokonano nie- ognia mieszał się z zawodzeniem kobiet. „która z trudem przeciskała się przez 


samowitej zbrodni na podmiejskiej szosie. 
Ofiarą niezwykłego zabójstwa padła młoda 
jeszcze i ładna. hrabina Wilska którą zna“ 
leziono naga przywiązana do kohia Hrabina 
Wilska była uduszona. W ręku jej znale- 
ziono strzępek listu, pisanego do Leny Po- 
rębskiej. 

Porębsbka jest biedną. lecz uczciwą 
dziewczyną. Na nia pada poczatkowo po- 
dejrzenie o udział w tej potwornej zbrodni 
Wiadomo bowiem, że hrabina przed śmier- 
cią miała wyjawić jakąś tajemnicę. doty» 
cząca życia Leny. Tajemnice tę zabrała ied- 
nak ze sobą do grobu... 

leña ma: narzeczonezo — doktora Ste- 

fana l.aseckiego. który ją- porzuca xdyż 
zakochał się w pięknej- artystce filmowej 
Wierze Tucholskie. pracującej w wytwórni 
„Roll-Film". Właścicielem tej wytwórni jest 
Mueller. szpieg- niemiecki. 
Cała wytwórnia jest gniazdem szpiegow- 
skiem. ado tei bandy prócz Muellera orażj | 
Wiery Mia 4 ‘należy jeszcze „reży- 
ser" Lehman. 

Dzięki: podstepowi Mueller wciaga Lene 
do wytwórni. chcąc z niej również uczynić 
szpiega. Lena — nie podejrzewaiąc nic złe- 
go — zaufała mu i wpadła w sprytnie za-; 
stawiore sidła. | 

W mocy zakrada się do poselstwa fran- 
cuskiego i zabiła attache wojskowego. wy- 
kradając jednocześnie z biurka ważne do-| 
kumentv. Wszystko te miało być gra .fil- 
mową, lecz okazało się rzeczywistością... 

Lena nie może sie już wyzwolić z tych 
okrutnych sideł. Mueller uczynił z niej 
gwiazde filmową — Inę Rey — a gdy spel: 
niła już swą rolę szpicza. zwinał przedsię- 
biorstwo i ulntnił się wraz z Lełrmannem i 
innymi. Ale ciągle jeszcze ma ją na oku i 
nie przestaje jej szantażować, 

Wykryciem tci szajki szpiegowskiej žaj- 
mtją się trzej detektywi: Jan Żenota, 
Janusz Grant i. Wacław m4 4 

A MK 


*Łena pó EAA aN, sszcdacką śariobńi: 
czym znalazła, się w. palacii barona: Ręzena 
który iednocześnie jest właścicielem wiel- 
kiej fabryki. W fabryce tej źredukowano 
wielu robotników., miedzy innemi również 
Kołaczka, który przybył da Leny, by po- 
skarżyć się na swój ciężki los. 

Lena udaje się w odwiedziny na ulicę 
| zdzie mieszka Knlarzek. 

ninte u w tym samym domu mieszka 
chor robotnik Roman Żeber z żoną ; córką 

ank a. 

W kilka miesięcy potem odbywa się 
jej ślub z baronem. 

++ 

Janka Żebrówia pracuje jako kasierka 
w. sklepie. mieszkalac fadal przy wl. Garn- 
carskiej. „Zakochał sie w niej pewien | 
młodzieniec — Jerzy Sareński, który chce 
od niej wydostać ostatnie oszczędności i 
łudzi ia obietnicami malżeńskiemi. 

„Janka, nie tracąc w? zaufania, oddała 
mu swe oszędności i Śareński ulotnił się, 
zabierając ostatnie grosze biednej dżiew- 
CZYNY... 

Lena udała, się do PC o. by pomó- 
wić z nim w sprawie Janki, lecz Sareński 
zagroził jej szantażem, jeśłi będz e dalej mie- 
szała 6ię do tej sprawy. Okazalo się, że Sa- 
reński za pośrednictwem Marysi pokojówki 
Leny, skradł jej listy. pisane prźez, Stefana. 

s: 


Sareński zosłaje ‘zamordowany w tajem- 
niczy sposób. Kło go zamordował — niew 
domo naraze, Początkowo fen zosta Był 
niejaki Kazimierz - Jurecki, cz ~ został on 
zwolniony. 


Stelan Lasecki srzybył ii z Wig 
chowa, gdz:e stale ostalnio przebywał, 
pomóc Lenie w wydostaniu tych komaan] 
tujscych ią w oczach męża listów. Listy te 
udało. się zniszczyć. 

, Okazuje się, że Sareński ukrywał się | 
tylko pod tem nazwiskiem, posługując się 
zrabowanym paszportem, w rzeczyw stości ; 
zaś nazywał się inaczej. Kim w takim razie 
był właściwie zamordowany Sareński, nie 
można było narazie ustalić, | 


Aby znowu ściągnąć na swą stronę 
Lenę, Mueller wraz z Lehmanem starają 
się zrujnować barona i powaśnić Lenę ze 
Stefanem, 

W tym celu Lehman nawiązuje kon- 
takt z Zata, girisą kabaretu „Zielona Pa- 
puga“ i namawia ja do, wyjazdu do Bole- 
chowa. zdzie ma zająć się Stefanem. 


Stefan i baron wpadają w tę sprytnie 
zastawiona sieć. 

Nieznani sprawcy podpalają fabrykę Re- 
gena. 

Ludzie zaczęli ajię wzajemnie tratować.. 
Se sobie włosy z głowy... Kobiety 
mdły, 

PEŁ p drugiego piętra zeskskiwał: 
pa te b, f:biycznego podwórza, 


TAJEMNICA. 


[rzy z nich pracowali w tej fabryce 30) 


|Radan'a te byly właściwie iluzoryczne, 
„każdv wiedział doskonale bez tego cò 


współczesna. 


-E nə 


Syk bucháiącegó ze PE tk, strør’ sRielseś: bóta była karetka pogotowia | 


i krzykiem mężczyzn... Jakiś robotnik. Stł 
zdarł ze siebie płonące ubrani e i nagle 
stanął na parapecie... Z wysokości jeż 
piętra skoczył na bruk i poniósł Śmier 
na miejscu... Ów 

Ogień z ogromną szybkością prze- "wyrywalo, się dziękczyne słowo: 
rzucał się z jednej sali do. drugiej.. Jed; ma”... 4, czasem wrzask przeraźliwy: 
na eksplozja następowała po drugiej, Pę. —.Jęzu!... Antoś! 
katy podłożone pęcherze z benzyną i ła DHT. Synu, mój naidrożsży!. sr 
twapalnemi materiałami... 

Podpalenie było widoczne jak na dió- Pobarzóną: czarną skórą i piekącemi o- 
ni, W głębi podwórza fabrycznegó er | rad 


zorie masy ludzkie. - 


dały do wnętrza karetek į szukały mię- 


leziono skrępowanego. sznirami dózor=|-. Trudno było rozpoznać na tej wy- 

cę nocnego. żartej ogni em twarzy, gdzie są oczy, 
Pożar ogarnął odrazu wszystkie bu*:ą gdzie:ńoS:i usta... 

dvnki fabryczne, nie wyłączając; "biur Auto baróna zetkuęło się właśnie z 


Cały majątek Regena krwawił s swyeżdżającą karetką. Policja zatrzy- 
Pa aa M pó Dopiero komisarz A takich wrogów. 
— Może pan ostatnio prowadził z 


iężna łuną na nocnem niebie... mała limuzynę. 
Straż z nadludzk'm wys tkiem rato- sprawdzeniu -dokumentů zasalutował i 

wała nieszczęsne ofiary zbrodniczych przepuścił barona. 

podnalaczy. 


obicty w.chustkach ña głowie wpa 
dzy sztywno leżąćemi postaciami kogoś 
‘iz. najbliższych.. Czasem z ust kobiety żadnym zysky nie mogło być więc mo” 
0: „Nie- wy, wręcz przeciwnie, pożar ten był 
Co oni z tobą zró 


< Antoš leżał sztywny. nieruchomy Z; 


Na miejscu pożaru zebrali się już | 


Napisał specjalnie dla „Expressu“ JERZY BAK 


mji asekuracyjnej. Podejrżenia padły 
więc na barona.. Ale okażało się, że 
właśnie tej nocy. gdy wybuchł pożar, 
fabryka nie była zaasekurowana, gdyż 
stara poli isa straciła tioc, a pieniądze za 
nową nie dotarły jeszcze do Wiednia. © 


nsa barna klęską niepowetowaną utra- 
tą całego mājiåtku-.. A któżby wyrzą- 
dzał sobie tak wielką krzywdę?... l 
Końcepcja 6 winie barona była więc 
| pozbawioną zupełnie sensu. Mógł to u- 
czynić raczej wróg barona. t 
Śledztwo potoczyło się więc w in- 
nym kierunku. Padły nowe pytania: 
— Czy miał pań wrogów?... 
ktoś panu zazdrościł majątku?... 
Baron wzruszył ramionami. Nie miał 


kimś interesy ?.., 
Baron ponówńie zaprzeczył ruchem 


Gryzący dym wypełniał wszystkie wszyscy przedstawic: iele władz. Naczeł, głowy. 


przedsionki, pełzał po ciemnych pódwó nik straży ogniowej mimo mroźnej no- 

rzach. Trzaskały walące gi wiaządła, . 

aj snopy iskier z zapadających w 
g. 

Strażaąy z ńarażeniem życia wycją- 
gali z morza ognia nawnół zwe”lone 
ciała robotnków. Niektórych zdoana 
jeszcze docucić, « bryka płonęła jak świeca... 

O ratowaniu emachów fabrycznych Baron wyszedł z auta i zachwiał się 


olope 
sı Widać, było, że czyni wszystko, co 
"ko leży w iego' mocy. aby ratować 


i zawartych w nich masżyn nikt narazie a nogach... 
nie myślał... Wszystkie wysiłki nasta-|. Wszystko stało się dlań jasne. To 
wione byly w kierunku ratowania snie- był ostatni jego dzień. Pietnaście lat 


szczesnych ludzi z poparzonemi twa- pracował.w tych murach fabrycznych... 


„ rzami lub uduszonych gryzącym dv Od miętnte hi lat znał to podwórze, na 


mem. 34 "eu Kłórsme leżały porozrzucane zwęglone 
W: RTA 0 wielkim pożarze lotem atys: bëlleg 
To był ostatni iego dzień... Z dvmem 
pószedł cały maiątek.., Jakgdyby ktoś 
podbal'ł wielką skrzynię wypchaną pie- 
niędzmi:,. 


TE 


Kawicy rozniósła się mó talem mieście,|., 
hudzac wielki n'enokój wśród sfer. ro~ 
botniczych. Z małvch domków na przed 
mieści wymykali się coraz to fowi tus 
dzie. Þ'ernacy w stronę płonących zina 
chów febryznych. 

Bvli to nicowe synowie, matki i cór 
ki, których najbliżsi pracowali * tej nie- 
szczecnej nocy w fabryce. 

Chmara zawodzacvch kobiet cisneła 
się na mocno ściśnięty ko póltvi- 
ny, który nie przentrszczał nikogo. N'kt' Patrzał przerażonym wzrokism w 
mie mógł sie dowiedzieć o losie nafbliże* góre. skąd buchały czerwone języki i 
szych. Jedyną roznógicielką wieści, Z. pęki „złotych iskier. 


ka. Ktoś krzyknął: 
— Uciekać!.. Dach się wali!.. 
Zatętniły obok ciężkie. strażackie bu 
ty. Ktoś szarpu4ł barona za rękaw. 
Baron jednak nie ruszał się z miej- 
SCA. 


Rozdział osiemdziesiąty ósmy 


€złomiek z kulą w ślonie 


Mi/ńktach: Wszystkie bidyrki odrazu. 
bez pracy. objęte został płomieriem. Pożar sam 
raj dnia tłumy ludzi wyle- przez. się nigdy w. ten sposób nie wybu- 
na Tasiemiec, gdzie wznosił «się cha.. Wśród rumowisk i zgliszcz znale- 
Pomii eks budynków fabrycznych Re- ziono na'oczywistsze downdy podnale- 
gena. z. których pozostały osniolone nia — pęcherze, z których ulatniał się 
I NYTWY ścian i góra żelaznego rumowi- ; mó zapach nafty. Oprócz tego, w n ie 
budynkach znaleziono ieszcze 
Wśród robotników, zhrańych na. inne siadaj: łatwopalne, jak benzynę 
pogorzelisku. rozlegały się ciche west- 'nasiarkowane sznury i t. p. Stwierdzo- 
chwenia żalu i smutku. Kio im teraz da o że: materjałów tych przedtem w fa- 
pracę?... To gorsze ieszcze. niż reduk* bryce nie było, a więc ktoś musiał je 
cia, niż kryzys... Dokąd półda?.: Niektó- umyślni è porzucić. 
Dozorca nocny. doprowadzony do 
lat... Od dziecka... Znali na pamięć Brzytomności, zeznał, że okóło godziny 
wszystkie zakamarki. ipierwszej w. nocy napadło nań trzech 
Teraz patrząc na zwęglone zgliszcza drabów z rewolwerami w rękach. Pod- 
kiwali smutnie głowami i z ust ich ula- palacze — - gdyż to omi byli z pewnością 
tywało ciche westchnienie — skrępowali go sznurami i umieściji w 
— Wszystko z dymem poszło: pustej szópie. Co dalej było — tego już 
W ciagu iednei nocy stracili wszyst- nie wiedział... 
ko. co mieli. Straszliwy żywioł pozba- ` „Dla władz aga JA było więc 
wił ich nagle chleba. Jeszcze wczoraj rzeczą iasną, że „podpalacze zabrali się 


Trzy tysiące robotników 9 


o tej porze huczały maszyny: nedziły A ipracy już ò pierwszej w nocy. Kto 
trasmisje warczały trvby.. A dziś?.. ich nadesłał ; jakie mogły być motywy 
Snecłalna komisia sądowo - śledcza ` rodnalenia? 


Pierwsza hipoteza brzmiała: 

Dla zysku materialnego. 

Ale'o jaki zysk chodziło?... 

była nrzyczvną ka!astrofv. |  Naicżęściei podpalacz dokonuje tak 
Pożar wybuchł jednocześnie w kilku niecnego czynu w celu otrzymania pre- 


badała. Przyczynę straszliwego póżaru. 


szimowej ocierał rękawem spocone 


‘Opodal zabrzmiała trąbka strażac- jgóle 


Lecz nagle zamyślił się... 

, — Zaraz.. Owszem... Z dyrektorem 

Eisenem... 
— Któż to taki?... 

— Ten sam, którego panowie fuż po- 


ludżi i dobytek ludzki... Ale szalejący ży| szuku'ecie w związku ze sprawa tej ko- 
wioł kpił sobie z ludzkiego opóru... Fa-| valni złota pod Lwowem... 


— Dlaczego rzuca pan na niego po- 
dejrzenie?... 

— Bo mam teraz wrażenie, że to był 
człowiek, który: chciał mi szkodzić bez 
nowodu.. Bo nocó un'eruchomił moje 
|50 000 dolarów?... Co. mu z tego przy- 
'szło?... Ami ja nic z tego nie mam "ani 
on!. Pieniadze leżą u rejenta i nikt nie 
|może z nich skorzystać!... 


bez pożytku dla siebie!... Dlatego przy- 
buszczam, że to może ón maczał w tej 
sprawie swe palce... Zresztą, mam wo- 
pwne podejrzenia w stosunku do 
tego pana... 
| — Jakie?... 

— Znalazłem u niego kartkę z adre- 
sem Sareńsk: EHO... 

— Sareńsk'ega?.., SZ pan o tem 
zaraz nam nie doni 

tedv nie e M na to uwa- 

ği... AWSżystko wydawało mi właściwe 
i proste... 

— Teraz patrzę na to jnnemi oczy- 
ma... 


Jeszcze raz rozesłano więc listy zoń. 
cze w poszukiwaniu tajemniczego . dy- 


rektora Fisena*, ale Przkonano się 
wkrótce że schwytanie 
dyrektora“ nie jest sprawa łatwą, 

Łatwo sobie wyobrazić jak wielkie 
wrażenie wywarły ostatnie wypadki na 
baronie. 

Przez nierwsze kilka dni haron nie 
wychodził ze swego pokoju, nie dopusż- 
czajac do siehie nikogo. Nawet z Leną 

nie rozmawiał. Odwiedził zo tylko le- 
karz. który zalecił nacientowi zupełny 
spokój gdyż obaw'ał się poważnego roz 
stroiu umysłowego. 
| Po kilku dniach baron przywołał do 
siebie Lenę. Z miny iego poznała odra- 
zu, że rozmowa będzie bardzo pnważ= 
na. Nie widziała go przez cztery dni; ale 
nigdy nie uwierzyłaby. że w ciągu tak 
krótk'ego czasu człowiek może Się tak 
bardzo zmienić. Oczy straciły dawny 
hlask i stały się matowe, bez wyrazu, 
bruzdy przedtem niewidoczne teraz po- 
orały całą twarz, cała postać zmniej- 
szyła sie į iakby przykurczyła... 
Siadai.. — rzekł tezbarwnym, 
ię td złósemi; wskazując na krze- 
sło 

— Przykro mi bardzo — rozpoczął 
baron — ale muszę ti nów! iedzieć Praw 
| dẹ. Jesteś moją żońą.. Byłaś nią w chwi 
llach dobrych, wiec hędziesz pewnie 
"również w chwilach złych... 


(Dalszy ciąg jutro). 


Może 


Jest to jakiś. 
chorobliwy pèd czymiienia* kórniś zła” 
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| deszynie, Hersi szajki handyckiej skazany na Śmierć 
a 


Cieszyn, 31 grudni. 


p Rezprewa główna przeciwko Jano a jego ma-pe na bezterminowe więzienie. — Eci 

wi firopkowi, mordercy listonosza Ma- 

 tysza w Ustroniu, odhędzie się w dniu 9 krwawego napedu w DOW. che. mskim 

stycznia w Cieszynie o godz. 9 rano. Chełm, 51 grudnia. | W wyniku zarządzonej obławy spra ny został na karę śmierci, Antoni Spod- 
Hrapxowi grozi karą Śmierci, Przęd lubelskim sądem okręgowym wców ujęto po całodziennym pościgu i niewski — na dożywotnie więzienie; 

r nTa T na sesji wyjazdowej w Chełmie rozpa- okutych w kajdany odstawiono ich do zaś postępowanie przeciwko Wincente- 

| trywana była w trybie doraźnym spra- więzienia. | mu Białosowi i Antoniemu Zakrzew- 

| Uciekli z wiezienia |v? Szlamy Weinhausa, Wincentego Bia' , Na przewodzie sądowym oskarżeni skiemu przekazane zostało normaluemu 

= u łasa, Antoniego Spodniewskiego i An- nie przyznali się do inkryminowanego postępowaniu. 


| sow. eckiewo toniego Zakrzewskiego, oskarżonych o im przestępstwa, twierdząc, że nocy Oskarżeni przyjęli wyrok z płaczem. 
» e dokonanie napadu rabunkowego z bro- krytycznej znajdowali się zdala od wsij Niezwłocznie po procesie obrona 
s Wilno, 31 grudnia. nią w ręku w nocy z 9 na 10 listopada Bukowy. zwróciła się do Pana Prezydenta Rze- 


ję 
F Z:Dzisny donoszą, iż w pierwszy |r b, na zagrodę wieśniaczą Józefa Bar- Szereg Świadków. jak również poszko- czypospolitej z prośbą o ułaskawienie 
| dzień świąt rzeką Dźwiną na teren pol- |tosza we wsi Bukowa Mała, powiatu dowani stwierdzili jednakże ich udział skazanego na Śmierć Weinhausa, 
| ski przedostało się dwuch zbiegów, więź į chełmskiego. b zbrojnym napadzie. BE EATE AATE SA NE STR 
niów politycznych, którzy wydostali się| , Bandyci w bestjalski sposób znęcali Po przemówieniu obrońców adw. Nocy dzisiejszej dyżayia apteki: M. Dan 
ZURA locki Sa to Siergiej | SI nad Bartoszem, któremu połamali Lidzkiegó, Zdzienmckiego. Zielińskiego, cerowej (Zgierska 51), Grosżkowsk'ego (ll-go 
O ERIN porocziegon > OR lo OETROPE ONY jego żoną, poczem zrabo- Głuchowskiego. oraz Bejlinowicza, sąd x a” 15), Sukc. S Gorlejna (Piłsudskiego 
Czenkarow i Adam Konic. Konic pochc , 


A S. szewsk ka 164), 
wali posiadana przez nich gotówkę, w wyniósł wyrok. moca którego Szlama R" Rotor sen Aj KC 


dzi z pow. grodzieńskiego. wysokości 363 zł. i Weinhaus, jako inicjator napadu skaza- skiego (Przędzalniana 75), 
= Dziś i dni następnych! PORAZ PIERWSZY W ŁODZI! Nasz bezkonkurencyjny Świąteczny przebój 
re + l w przepięk- 2 Niebywałe tempo akcii! 
= d , nym filmie ZE RS GBI Arcyciekawa treść! 
= | - 
= 5 [l Naiwspanialsza komedia z ANNY 7 
= 5 . ONDRĄ I VLASTA BURJANEM 
Z Ra 
nr. ZY Ga RIA 
À EJ ii Prześliczny film! Baięczna gra! Przevyszna wystawa i mtizyka. UWAGA! Każdy bywa'ec k'"2 otrzyma na pamiątkę fotografię Tom Mixa 
= 30-10 z własnoręcznym podpisem, Początek w święta o godz. 11 rano, w dni powszednie o godz. 2 po poł. 
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kszy dźwiękowy film najnowszej produkcji 1933 
Pat i Pztachona p. t. 


„DZIELNI WOJACY" 


w roli gł najwisksi komicy Świata 


PAT i PATACHON: 


Nad procram farsa. 
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A przymuje od 8 10 rano | ud 4 +8 ` aei 
| Doktór Dr. J. NADEL ==- wieczór. w medz i świeta od 9—12 L ie | 
| B E R i A Ń DR. MED. CZ ca 42 dctko 0 do ah Ür- 
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pe 


| CEGIELNIANA Ne 15, POMORSKA Akuszerja 1 choroby 'kobfece, przyjmuie chorych > 
tel. 149-07 TELEFON o i BE nu za M we wszystkich specjal- 
i Przyjmuje od 8—11 | od 448, Sz CE telef. 145-10, nościach od 9-ej rano Dr. med. 


w niedziele | Świeta od 9-1 DOKTÓR 40 2 przyjmuje od 3-6 wiecz „ , do 7.ej wieczór i 
mno mm H. WORKOWYSKI orka DJIA 3 hoe M. Lubi cz 
J schorr Cegielniana Ne. 4 W, BALICKA LULU 5 LIUIU Feonielniana IR | 


Cegielniana Ne 7 


teieion 141-32 


(latem w Iwoniczu = Zdroju) telefon 216-90. j 
ordynuie do końca maja w cliorobachiSpeejallsta chorób wenerycznych ul. Piotrkowska 200 Dr. med. kiej" R TN ZE R w 
KÓŁ serea i skleruzy, moczopłclowych I skórnych kar a z Et ta oda sa JE 4 
ŁÓDŹ, GDAŃSKA ii, Telef. 226-85.|PRZY JA ü 6-2 5 9 - tel. 
od g: 3—6. W NIEDZIELE 1 Sia A 6 Go.| Choroby skórne i weneryczne 2 x ies w że 
5 ES —DZINY 9 1. Kid" kóry po H dzied| położnictwo i choroby kobiece 
DOKTÓR DOKTOR ; Piolrkowska 99. [masci bronzowei, natrawiany 


M. RÓ 


$ PORADNIA tel. 213-66 ZGIRĄŁ 
4 q n A kolaj ornstein przyjmuje codzienne od 10—12|g czwartek. Łaskawy  znalazca pro- 
i f | i i | | | Í | [ I | i 5—8 wiecz. szony jest o odprowadzenie za Wy- 


Narutowicza 9, Tel. 128-98 akuszerja I choroby kobiece nagrodzeniem, Kaczowski, Radwańska 
Chorcby:; weneryczne, moczopiciowe POWROCIE I PRZEPROWADZIŁ SIE] Lekarzy -specjalistów Dr. r. 25. , 


Przyjmuie od 8—10 rano i 5—8 po Koi 


30-2 Trzyimuje od 15— I8-ei tel. 205-38. s , weneryczńych 
—SLŻŹŻŹĆŹZ_,,LL(C(, czynna od 3 rann do 9 wieczór. wieje) NAC y 


Dr., HELLER Pa 24 ) Kicia Jekóte przeprowadził sie na ul. MTESA 
R E f C i 3 R w niedzielę 1 świeta od 9—2 pp. PIOTRKOWSKA 90 luwaGa: Wypożyczal garderóbe me 


l skórne. ul. RZGOWSKA ki |  zawabozkat |S$. Kantor pmazmumunu 


ieczeme chorób Telefon 129.45, ską ślubną i balową. Łódź., 6-go Sierp- 
WENFRYCZNYCH i SKÓRNYCH. | przyjmuje od 8—2 i od 5—9 wiecz. nia 20, sklep zalanteryiny. 
i moczopiciowe 


przeprowadził się na ul. Choroby skórne. weneryczne Porada 3 zł. V niedziele | świeta od 8—2, __ ZAGINAŁ pies 29 grudnia w okolicy 

T usuita 8 i moczopłciowe. A z BUCHALTERJI gruntownie wyucza Narutowicza, duży szkocki owczarek, 

Ta t Telefon 179-89! POŁUDNIOWA 28. tel 201-93 WYPOŻYCZAM suknie balowe oraz] za 30 zł. Nauka pisania na maszynie włos długi. szarobronzowy na grzbie- 

przyjmuje od 8—[1 rano i od 4-3 ppolPrzyimuje od 8—11 rana i od 5 8 w.ślubne no cenie niskiei.. Piotrkowska| I0 zł. Biuro „Kodekspol”, Cegielniana cie ciemny. ogon nuszysty. Odnrowa= 
niedz i święta od 1) do 2 po poł. | w miedziele i. święta od 9—1. i294, prawa Oficyna HI piętro. Nr; 25. "dzić za nagrodą, Zagainikowa 36. 


choroby skórne, weneryczne 


| 


Prezes Komisji Sportowej dyr. Jamoni 


odpowiada ma zarzuíg marci@arzy 


(Speciainy wuwiad „Fxpressua””.D 


Zakopane w grudniu 1932. |wet przydała, ale ciekawym gdzie. — |łopolski Klub Jazdy Konnej z kosztem 
— Mano! Hote! Bristol? Proszę do Czy p. płk. Waguer naprawdę nie wje, | 54 tys. złotych. 


telefonu p. dyr. Jamonta. 

— Chwileczkę, Już jdzie. 

— P. dyr. Jamont? Tu redakcja „Fx- 
pressu linstrowanego". Czy mogl: ibyś 
my prosić o maly wywiadzik dla nasze- 
go pisma? 


|że Zakopane nie posiada letniego toru 


konuego wogóle, a ten skrawek ziemi, 
na którym teraz się odbywają wyścigi, 
to został chłopom prawie siłą wyrwany i 


| 


My dajemy tylko jedną nagrodę w 
postaci 1000 zł. Jak klub z tego wyjdzie 
i ile dołoży — łatwo się domyśleć: 

P. prezes Jamont skończył. Chcia- | 


A 


NOWY REKORD W ŁYŻWAIRSTWIE. 


i to na czas tylko zimy. . [tem mu jeszcez zadać kilka pytań, kie” | 
Pertraktowliśmy już z chłopami na dy zostaliśmy nagle otoczeni przez gru- | 


— Bardzo chętnie służę. Proszę pa- Olszy, ale ci nawet o tem słyszeć nie 


na przyjść o godzinie 4-ej popołudniu na 
tor hokejowy. Tam swobodnie pomówi-, 


my. uk ż ż 
— Dziękuję, będę punktualnie. 


O godzinie 4-ej pogóładałć spotykam | 
s? z p. dyr. Jamoniem, prezesem Komi- 
i Sportowej. Za pół godziny rozpoczac 
Ak ma pierwszy mecz hokejowy o mi- 
strzostwo z udziałem drużyn zagranicz 
nych. Ciżba ludzi tłoczy się bez przer- 
wy do w ejścia i zalewa pomału piętrzą- 
ce się na wysokości trybuny. 

Ruch jest wielki į co chwila przybie+ 
ga do nas ktoś z zarządu, zdyszany i 
spocony, aby ochrypłym z biegu gto- 
sem zapowiedzieć przybycie jakiejś no- 
wej wycieczki. Przez chwilę można by- 
ło myśleć nawct, że przecież znaidzie 
Się kilka spokojnych minut do rozmo- 
wy, ale znowu małe zam'eszanie... Nad 
chodzi starosta j głosem pelnym obirze 
nia dziwi się, dlaczago organizatorzy 
nie zwałali więcej policji do pilnowania 
porządku, tak, jakby to należało do Ko- 
misii Sportowej. Wreszcie względny 

spokój i ład. P. prezes tłimnaczy. 

Nie rozumiem dlaczego ci ludzie ze 
AŚ narciarskiego mają do nas taką 
zło taram >. Wszysi uż 
faknajlepiej i e "TI zadowolni uh 

Cenimy zasługi wszystkich” jdobrze 

wiemy, ile dobrego Okt LO ASRI 
zrobi? dla Zakopanego. usińty je- 
dnak zupełnie obiektywnymi i stąd wy- 
pływa nasz trwający antagonizm. Nie- 
szczęście bowiem chciało, że tezo ro- 
ku wypadają prawie wszystkie święta 
na niedzielę. czyli odpadło nam kilka do; ; 
brych świątecznych terminów. 

Wobec takiego stanu mieliśmy bar- 
dzo ów pole działania i Komi- 
sja Sportowa uchwal'ła przeznaczyć A 
niedz ele na zawody narciarskie i 4 nie 
dziele na inne imprezy, Z tem atoli PZN 
nie chciał się absolutnie zgodzić, doma- 
gałąc się dla siebie wszystkich termi- 
nów. Doszło do konfliktu, który przy- 
brał groźne rozmiary i dotarł do burmi- 
strza. Ażeby lednak tarcia te ułazodzić, 
postanowiła Komisja Snortowa wvasy- 
gnować narciarzom 1000 zł. tytułem re- 
kotmpensaty za rzekomo poniesione stra 
ty w związku z urządzeniem zawodów 
narciarskich w Rabce. a nie w Zakopa- 
nem. Myśleliśmy. że po tem nastani 
spokół. Srogo omyliliśmy się! Związek 
narciarski dalej przeciwko. nam kmu? i 
wyrzekał, a wszystkie ich argūmentv 
były za mało poważne, ażeby je serja 
traktować. Zarzuca się nam, że po ma- 
coszemu obchodzimy się z hokeiem a 
zapominałą ci panowie. że wybudowali- 
śmy dwa tory hokejowe i ponieśliśmy 
Przytem duże kosziv. 

Mówią, że Komisja Sportowa bolko- 
tuie narty, a nie chcą wiedzieć, że to 
właśnie my, teraz, podczas naiwiększe- 
go ruchu świątecznego, za! imujemy się 
lokowan'em i rozmieszczaniem obozu 
300 instruktorów narciarskich. 

Podczas takiego ruchu j mało wol- 
nych pokoi trzeba zaiste dużo wytrzy* 
małości i poświęcenia, ażeby zadaniu 
należycie podołać. A myśmy podołali! | 
Szkoda, że nie widział pan tei obfitej 
- korespondencii, jaką posiadam. a która 
„ dobitnie charakteryzuje dzi ałalność 


aie 
m nn 


'strzóstw okręgdwych a 


chcą. Jeszcze jedno. Gdybyśmy zresztą 
nie urządzali zimą zawodów konnych, - 

nie otrzymalibyśmy też koncesii na lato 
gdyż nikt nie miałby wówczas interesu p 
takowej nam udzielać. | 


pę ludzi, którzy stroskani skarżyli się | 


swemu prezesowi na nieby wały tłok, | 


| 


brak rady j ine „akcesoria* technicznie. | 
Dłużej już czasu zająć uprzejmemu 
. Jamontowi nie mogłem i dlatego ser- 
Fei e dziękując za cenne wyjaśnienia 


Ażeby zaś jeszcze lepiej panu rzecz [poszedłem bliżej na tor, aby się zbliska 
oświetlić, muszę dodać, że obecne W meczowi 'przypatrzyć. 
ścięi koniie pradin na wlasna rękę M 


wit. bh - 


Srojeńt reformy irakowa 


Znieść Ligę państwową i wprowadzić ligi okręgowe. 


Krakowski Okręgo! 
Nożnej opracował projekt zmiany syste- 
mu rozgrywek o _ mistrzostwo, który 
przesłany został PZPN-wi. Projekt ten 
brzmi następująco: 

Zawody o mistrzostwo Polski w piłce 


Związek Piłki 


nożnej składają się z zawodów o mi- się drogą losowania z pozostałemi sześ- 

strzostwo okręgowe poszczególnych cioma mistrza okręgowego zwolnionemi w igrzyskach Akademickich 
OZPN-ów rozgrywanych corocznie w |od pierwszego rzutu na tej samej zasa- | w Turynie 

klasie Liga Okręgowa o tytuł mistrza o- | dzie na jakiej odbywają się gry pierwsze 


kręgu oraz z rozgrywek międzyokręgo: 
wych ^ mistrzostwo tj. o tytuł mistrza 


ck BPE: 
ozgrywki te odbywają 
ubeti 
ą poszcz 


sposób, że na podstawie 
ZEE Cyc drużyny do mistrzostw 

Me A wje fe w następujący Spa- 
$ób kiy wars ii lwow- 
ski po 2 drużyny, białostocki, kielecki, 
lubelski, łódzki, poleski, pomorski, poz- 
nański i wileński po jednej wreszcie kra 
kowski — 3 drużyny. 

Rozgrywki międzyokręgowe rozpada 
ją się na cztery t. zw, „rzuty“. 

Z pierwszego — zwolnieni są mistrze 
okręgów śląskiego, krakowskiego, lwow 
skiego, łódzkiego, poznańskiego i war- 
szawskiego, 

Reszta tj, 12 zespołów zostaje drogą [o 
losowania podzielonych na sześć par, 
rozgrywają ze sobą po dwa spotkania, 


w ten 
mi- 


Drużyna, która w tych spotkaniach 
uzyska większą ilość punktów lub lep- 
szy stosunek bramek zdobywa prawo 
uczestniczenia w dalszych rozgrywkach 
drugiego rzutu. 

Zwycięscy pierwszego rzutu zmierzą 


go rzutu. 


Wyłoniono z drugiego rzutu 6 drużyn ' 


zostaje podzielonych drogą losowania na 
3 pary przeciwników, którzy ej "a 
się na „zasadach r rzutu Aa RK 


"Tr rzy zwycięskie zespoły Mackie 
rzutu [worzą grupę lnałową, która roz- 
Sy spotkania na zasadach  pumkto” 
wyc 

Zwycięscą w tej grupie oraz mi- 
strzem Polski zostaje ten klub, który u- 
zyskał największą ilość punktów wzglę- 
dnie lepszy stosunek bramek przy rów- 
nej ilości punktów. 

Powyższy projekt KZOPN-u przesła- 
ny zostaje PZPN-wi w formie zmiany po 
stanowieniem PZPN. Projekt oparty ma 
być na zasadzie tego rodzaju, że liga 

okręgowa liczyć ma 5 klubów, klasa A 
—10, klasa B — 20. 


Porażka A.Z.S-u 
w turnieju hokejowym. 
Krynica, 30 grudnia, 
Dzisiejszy dzień turnieju o mistrzo- 
stwo w hokeju na pane otwarty: został 
spotkaniem między „B. K. E.“ — Węgry 
i AZS — Warszawa. 
Spotkanie zakończyło stę nieprzewi- 
dztanem zwycięstwem gości. 
BKE—Węgry odniosły sukces w sto- 
Najlepszą grę wykazał bramkarz 
AZS'u, Schnelder. 
Gra była wogóle chaotyczna, brak 
przemyślanej akcji. Poziom gry niski. 
Należy zaznaczyć, że AZS znalazł 
al bieżącym sezonie na lodzie poraz 
wtóry. 


Turniej hokejowy 
o puhar Splengera 
W dorocznym turnieju hokejowym opu 
har Spenglera jaki odbywa się w Da 
vos doskonałą formę wykazuje szwaj- 
carski zespół (irashoppers, który w 
swoim skłądzie posiada dwuch kana- 
dyjczyków dr. Watsona i Putce. 
Szwajcarska drużyna pokoltała ZES” 
pół wiedeński EKE w stosunku 4:0. 
Najeroźniejszym przeciwnikiem prar 


Walasiewiczdwnia na 
liście 


najlepszych sportsmenek 
Ameryk 


Czołowe amerykańskie pisma spor- 
towe rozpisały wśród swych czytelni- 
ków ankiete na temat kto jest najlep- 
szym sportowcem Ameryki w r. 1932. 

Ankieta ta dała następujące rezulta: 
ty: tenis: Vines, lekka atletyka: Tolan 
Carr i Bausch, golf: Gene Sarazen, 
bassebal: Babe Ruth, piłka nożna: New» 
man, boks: Canzonert, 

Charakterystyczne, że na liście pań 
znajduje się również między innemiWa- 
lasiewiczówna, którą widać ameryka- 
nie uważają wciąż za swoją rodaczkę. 

Oto jak przedstawia się ta lista: 
lekka atletyka: Babe Ditrichson ! Stella 
Walsch, nlywanie: , Helen Madison i 
Eleonor Holm. tenis: Helen Wilis— 
Moody I Helen Jacobs, golf: Banwie, 
Hicks i Collet, 


Zaproszenia dlanarciarzy 


Polski Związek Narciarski otrzymał 
zaproszenie dlą narciarzy polskich od 
związku niemieckiego, co do udziału 


Okręgu IV. Przez pewien też czas onie- | carów jest czeski zespół LTC (Praga). ich w międzynarodowych  mistrzos=| w 
wano się u nas, ŻE zajmujemy niedziele | który w dniu onegdajszym pokonał  twach Niemiec w Schwarzwaldzie w 


urządzaniem zawodów konnych. Tutaj 
chciałbym zbić twierdzenie płk. Wa- 
gnera, że impreza ta przydałaby się le- 
piej w lecie. Owszem, możeby sie ią- 


drużynę studencką Cambridge w sto- | 
sunku 10:0. 

Turniej hokelowy w Davos cieszy | 
się kolosalnem powodzeniem 


dn. 16—20 lutego. Podobne zaproszenie 
wpłynęło od związku Węgierskiego na 
międzynarodowe mistrzostwa Węgier 


"w czasie od 29 stycznia do 1 lutego. 


R 


Na zawodach łyżwiarskich w Wie: 

utalentowana łyżwiarka p. Liselotta 

Landbeck ustanowiła nowy jogi) 

przebiegając 500 metrów w czasie 53, 
sekundy. 


28 państw weźmie 
i udział 


W przyszłym roku odbędą się w 
Turynie Akademickie Igrzyska Sporto- 
we, które zapowiadają się imponująco 
ze względu na bardzo bogaty program 


stw. "Liz" GRE 
Da tej pory zgłosiły udział następu- 
jące narody: Anglja, Niemcy, Francja, 
Polska, Belgia, Bułyaria, 
Czechosłowacja i Turcja. 
Udział szeregu innych państw jest 
już zapewniony tak żę liczba 28 naro= 
dów ulegnie jeszcze najprawdopodob* 
niej podwyższeniu. 
Program Igrzysk przewiduje nastę: 
pujące konkurencje sportowe: lekka 
atlctyka, szermierka, pływanie, p 


piłka wodna I ciężka atletyka. 

Włosi przygotowują się do Igrzysk 
bardzo intensywnie ! zapewniają uczest 
nikom cały szereg ulg między innemi 
70 procentową zniżkę na kolejach wło- 


cieczka po Italjt. 


Wiadomości bokserskie 


Young Perez pokonał w  Touluzie 
włocha Magliozza już w 90 sekundzie. 
przez k.o. 
| Mistrz Europy hiszpan Ara zmusił 
w Madrycie do poddania się już w 
drugiej rundzie francuza Lepesanta. 

" W Mediolanie odbyło się spotkanie 
o tytuł mistrzo Włoch w wadze lekkiej 
między Locatellim i Orlandim. Zwy- 
ciężył po bardzo zaciętej 12-0 rundowej 
walce Locatelli zachowując tytuł mie 
strzą. 

W [ielsingforsie odbyło się między: 
państwowe spotkanie bokserskie Pin- 
landji z Estonią. Zwyciężyła Pandija 
w stosunku t2:4. 


Z życia kluków | 


A | 


i 


A 
| 


Igrzysk oraz wielką ilość uczestników, 


skich. Pozatem projektowana jest wy” 


g 


| 


i 


Szwajcaria, 


| 


| 


í 


nożna, wioślarstwo, boks, tenis, rughby 


I związków sportowych w Łodzi 


Walne Zgromadzenie RTS „Widzew“ 
odbędzie się dn. 21 stycznia 1933 r. w 
lokalu własnym, przy wl. Rokicińskiej 
62, o godz. 18-ej w l-ym i o godz. 19- wy 

drugim terminie. 

— Doroczne Walne Zebranie Łódz: 
kiego Okręgowego Związku I ehkoątlga 
tycznego odbędzie się dn, 29 styczuią 


w lokalu YMCA przy ul. Piotrkow swej 
nr. r 


— Jesteś gotów? — pyta pani — 
Bo ja jestem już gotowa! 

Azor słucha i rozumie: — 

Dziś — Reduta Sylwestrowa! 


Wreszcie oczy swe wyłupia 

I zaczepia piękną damę: 

— Co też pani nosi w nocy: — 
Nic, koszulkę, czy pidżamę?.., 


Wszyscy bawią się i tańczą, 
Wre zabawa, grzmi orkiestra, 
Azor też chce, proszę państwa, 
Raz zabawić się w Sylwestra! 


Amant nie był marnym tchórzem. 
Łapy silne miał i zdrowe 

Więc Azora z całei mocy 
Parasolem grzmotnął w głowę! 


Jo... SE - 176 


EE — WĘG. ZEE EŃ 


w której dowiadujemy się o przeżyciach 
Azora w Noc Sylwestrową 


Więc się stroi przed lusterkiem 
Niczem dama dwie godziny, 
Czerni sobie brwi i rzęsy 

I zabawne stroi miny. 


A odchodząc, jeszcze dodał 
Kilka słów na pożegnanie: 

— Nagabywać młode damy 
Ja oduczę cię, mój paniel... 


Na ulicy spotkał parkę, 

Jakąś damę i amanta... 

Azor wdzięcznie się uśmiecha, 
Grając rolę eleganta. 


Azor długo nie mógł dotknąć 
Sinej i spuchniętei głowy 

I pomyślał, drżąc ze strachu: 

— Źle rozpoczął się Rok Nowy... 


Nie minęło pół godziny 

Kiedy nowa jakaś dama 
Przeszła obok wiotka, zgrabna, 
A co najważniejsze — sama... 


| iska | 7 PS Zek=c E a aa Ee W K0 A Audi A EE nowelka. 
z o R, 


Tragedja bezdomnej dziewczyny 


Artur Sund, 36-letni profesor gimna- 


_ Zzjum, był wzorowym mężem i ojcem. 


Pracował dość ciężko, gdyż udzielał 
iekcyj w kilku zakładach naukowych, a 


cały swój wolny czas poświęcał rodzi- 


i 
| 
i 
| 


nie, 

Niekiedy, gdy wracał z popołudnio- 
wych zajęć, wpadał do kawiarni. Wy- 
pijał pół czarnej, przeglądał pisma, sta- 
rając się zazwyczaj nie siedzieć zbyt 
długo, - gdyż doskonale wiedział, że w 
domu z niecierpliwością czeka nań żo- 
ną, 

Pewnego styczniowego, mroźnego 
wieczoru znów wstąpił do kawiarni. 

Jakiś artykuł w popularnym tygod- 
niku tak go zainteresował, iż w pierw- 
szej chwili nawet nie zauważył, że do 
jego stolika przysiadła się jakaś młoda, 
przystojna niewiasta, 

Gdy ią wreszcie zobaczył, ogarnęło 
go zdziwienie. 

— Bardzo przepraszam 
dział zmieszany — zdaje mi się seii 
że nie znam pani. 

— Wiem ò tem — odparła drżącym 
głosem. — Niech mi pan wybaczy, znaj- 
duję się w strasznej sytuacji. Od pieciu 
godzin marznę na ulicy. Nie wiem, co 


-mam dalej robić. Poraz pierwszy w 


życiu zdobyłam się na taki krok. Chcę 
tucyj filantropijnych. Dziś już jest na 
tö zapóźno. 
pana poprosić, by mnie pan poczęstował 
szklanką gorącej herbaty. 

Profesor był tak zdumiony, że nie 
potrafił nic odpowiedzieć. 


Azor — donżuan bez skazy — 
Znowu wdzięcznie się załeca, 


Nie wie bowiem nieboraczek 
Jaka nań też czeka heca! 


Nieznajoma mówiła dalej. 

Przyjechała z małego miasteczka. 
Nie miała rodziców. Krewni, u któryc 
przebywała, pokłócili się z nią i popro- 
stu wskazali jej drzwi. 

Była przekonana, że w dłużem mie- 
ście szybko znajdzie zajęcie. Niestety, 
zawiodła się w swych oczekiwaniach 
Nie mogła nic zarobić i gdy wydała o- 
stanie pieniądze, znalazła się na bruku 

Nie miała już pieniędzy ani na ko- 
lację, ani na hotel. Jeśli nikt jej nie po- 
może, nie pozostanie jej nic prócz samo- 
bójstwa. 

Profesor Sund spoglądał jej długo w 
oczy. Ta kobieta mówiła prawdę. Nie 
ulegało żadnej wątpliwości. 

Przedewszystkiem wezwał więc kel- 
nera i w mu podać herbatę. 

A co będzie dalej? — zastanawiał 
się, "gdy piła herbatę. — Przecież musi 
jej pomóc. Nie może pozostawić bied- 
owie- |nej dziewczyny na łasce losu. 

Przypomniał sobie, że ma w portfe- 
la 20 złotych. Oczywiście da jej te pie- 
niądze, by mogła spędzić noc w hotelu. 
Jutro jaż skieruje ją do którejś z insty- 

W kawiarni, w której znano go do- 
skonale, spoglądano na młodą niewiastę 
z dużem zainteresowaniem. Profesor 
Sund szybko to zauważył i stracił pew- 
ność siebie. 

Było mu przykro, że ci ludzie podei- 
rzewają go o jakiś romansik. 

Chciał już wyciągnąć z kieszeni por- 


tiel i dać dziewczynie pieniądze. ale nie 
uczynił tego. Lu Ludzie mogliby go posą-|cicho. — Godzę się już na wszystko. 


Bo po chwili z mroków nocy 
Nowy dryblas się wyłonił... 

Azor zdąbiał... Biedak myślał, 
Że > dd Aa aaa acc ZEBRAŃ 5 BŚ Uda EA Koia e Maoa. -d ZR 8E A kasćWOARĄ koniec, że już po niin... 


dzić, że jej płaci Bóg wie za co. 
Rzucił więc kelnerowi 


zę swą towarzyszką wyszedł na ulicę. 
Było niewątpliwie bardzo zimno. Pro 
fesor dopiero teraz zawważył, że dziew- 
czyna była w letnim kostjumie. Nic 
więc dziwnego, że drżała z zimna i od- 
ruchowo przesunęła się do niego. 
Sundowi zrobiło się jakoś nieprzy- 
jemnie. Postanowił jaknaiszybciej dać 
jej pieniądze i wrócić do domu. 

tety okazało się, że nie miał w 
portfela ani grosza. Przecież te dwa- 
dzieścia złotych przed samem wyjściem 
z domu zabrała mu żona. 

‘Co dalej robić? Oczywiście nie mógł 
pozostawić na łasce losu tej dziewczy- 
ny, która spoglądała na niego z takiem 
zaufaniem. 

W pobliżu mieszkał Ho z jego ko- 
legów. Poszedł więc do niego, by po- 
życzć pieniądze, zabierając oczywiście 
ze sobą zziębniętą niewiastę. 

Czekała na niego przed bramą. Nie- 
stety przyjaciela nie zastał w domu. 

Bi coraz bardziej stę kompliko- 
wała. 
Dziewczyna, dowiedziawszy się, że 
nie udało mu się zdobyć pieniędzy, wy- 
buchnęła płaczem. 

— Chyba już będę musiała rzucić się 
do rzeki — wybełkotała. — Nie potra- 
fię już więcej nikogo prosić o pomoc. 
oe raz jeden mogłam się na to zdo- 

— Nię pozostawię pani samej — prze 
rwał jej profesor, którego znów ogarnę- 
ło wznuszemie. — Pójdzie pani do mnie. 

Dziewczyna w tej chwili pomyślała, 
żę chce wyzyskać jej straszną sytuację. 
— Wszystko mi jedno — odparła 


srebrną mo- fesora, 
nete, którą miał w portmonetce i wraz |nie odsunął jej od siebie. Nie chciał o- 
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Teraz siedzi na chodniku, 

Z potłuczoną, zbitą głową... 

— Do stu djabłów — myśli Azor — 
Z taką Nocą Sylwestrową!... 


Gdy szli w kiemmku mieszkania pro- 
przytuliła się do niego. Sumd 


brazić ge zo 

domem zatrzymał się 
na ka Zabrać ją na górę? Nie, to 
nie możliwe. Zona nie powinna jej zo- 
baczyć. Gdyby ta dziewczyna nie by- 
ła tak młoda i przystojna, mógłby to 
uczynić. 

Nieszczęsna zaczeka więc na dole. 
On sam pójdzie na góre, w paru sło- 
wach wszystko żonie wytłumaczy i weź 
mie od niej te dwadzieścia złotych. [n- 
nych pieniędzy przecież nie miał, 

— Pan mie przyjdzie — rozpłakała 
się dziewczyna, gdy jej powiedział, że 
sam pójdzie na górę i przyniesie jej pie- 
niądze. 

— Ależ zaraz wrócę — zapewnił ją. 

Nie wrócił jednak. 

Okazało się, że żona była bardzo 
zaniepokojona. jego dłuższą nieobecno- 
ścią. Rzuciła mu się na szylię, ale ja- 
koś słowa ugrzęzły mu w gardle. 

Gdy zasiedli do kolacji, znów pomy= 
Śślał o nieszczęsnej, ale doszedł do wnio- 
sku, że ta chwila jest nieodpowiednia do 
poruszenia tej sprawy. 

Później machnął na wszystko ręką, 
pocieszając się myślą, że ta dziewczy= 
na prawdopodobnie jest jakąś aferzyst- 
ką, a jeśli nią nawet nie jest, to może 
zwrócić się do kogo innego z prośbą © 


pomoc. 
Noc spędził bardzo niespokojnie. 
Nazajutrz rano dowiedział się, że na 
podwórzu zmaleziono jakąś zmarzniętą 
kobietę, zdradzającą słabe oznaki życia. 
Przewieziono ją do szpitala, gdzie 
jeszcze tego dnia wyzionęła ducha. 
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